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Encyklika
OJCA SW. PIUSA IX.

do
wszystkich Patryarchów, Pryma­
sów, Arcybiskupów, Biskupów w ła­
sce i wspólności z św. Sto­
licą zostających, jako tóżi do 

wszystkich wiernych.

PIUS PAPIEŻ IX.
Wielebni Bracia i ukochani Synowie! Pozdrowie­

nie i Apostolskie Błogosławieństwo.
Powodowani srogiemi cierpieniami Kościoła 

i świata, głęboko przejęci potrzebą upraszania so­
bie opieki Wszechmocnego, wciągu Naszego Ponty­
fikatu nie omieszkaliśmy nigdy wzywać lud chrze- 
ściański, by przejednywał sobie Majestat Boży 
i laskę niebios świętćm życiem, uczynkami pokuty 
i gorącą modlitwą sprowadzał. W tym celu otwie­
raliśmy po kilkakrotnie wiernym Chrystusowym 
z Apostolską szczodrobliwością łaski duchowe od­
pustów, by przez nie do prawdziwćj się budzili 
pokuty i w Sakramencie pojednania z zmazy grze­
chu obmyci z tćm większą ufnością do tronu łaski 
przystępując, miłosierny swych modlitw posłuch 
u Pana Niebios znaleźli. Szczególnie uważaliśmy 
za rzecz stosowną uczynić to przy sposobności po­
wszechnego Soboru, by ważne dzieło, podjęte ku 
pożytkowi św. Kościoła, w modlitwach Kościoła 
u,'Boga poparcie znalazło, i jakkolwiek dla niepo­
myślnych okoliczności sam Sobór zawieszonym zo­
stał. rozporządziliśmy przecież, aby odpust w for­
mie Jubileuszu przy tćj sposobności ogłoszony 
trwał w swćj mocy, jak i tćż trwa rzeczywiście. 
Jednak, w kolei smutnych tych czasów nadszedł l£f 
wieku rok 75, rok powracający nam chwilę uświę­
coną zwyczajem Daszych przodków i postanowie­
niami rzymskich Papieży, poprzedników Naszych, 
na obchód ogólnego jubileuszu. Z jak wielką c- cią 
i pobożnością święcono Jubileusz, gdy spokojne 
czasy Kościoła na to pozwalały, świadczą stare 
i nowsze pomniki historyi; gdyż zawsze uważano 
go jako czas zbawienia ku wyzwoleniu z grzechów 
całego chrześciaóskiego ludu, jako czas odkupienia 
i łaski przebaczenia i odpustu, gdzie z całego ob­
szaru świata do tego świętego Miasta i Stolicy 
Piotrowój czyniono pielgrzymki i gdzie tćż ci 
wierni, do dzieł pobożnych skwapliwi, wszystkie 
środki przejednania i łaski w obfitości dla siebie 
znajdowali. I nasz wiek widział tę świętą i pobo­
żną uroczystość ; gdy bowiem śp Leon XII, Po­
przednik Nasz, w roku 1825 jubileusz ogłosił, do­
brodziejstwo to z tak wielkim zapałem przez lud 
chrześciański przyjętćm zostało, iż Papież ten 
mógł powinszować sobie, że przez cały ten rok. 
pielgrzymi do tego miasta się schodzili i że w nim 
świetność religii, pobożności, wiary, miłości i cnót 
wszystkich w dziwny sposób jaśniała. Oby i dziś 
położenie Nasze i ustrój spółecznych i kościelnych 
stósunków bvł tego rodzaju, iżbyśmy uroczystość 
wielkiego1'Jubileuszu , którego ogłoszenia w roku 
1850’ dła smutnych okoliczności byliśmy zmu­
szeni zaniechać, teraz przynajmniej szczęśliwie we­
dług dawnego obrządku i obyczaju obchodzić mo­
gli. Ale za dopuszczeniem Bożćm owe trudności, 
które wtenczas ogłoszenie Jubileuszu wstrzymały, 
nietylko dziś nie znikły, owszćm z dnia na dzień 
się wzmagają. Przecież ze względu na rozliczne 
Kościoła św. uciski, ze względu na usiłowania nie­
przyjaciół jego, zmierzające ku zniweczeniu w ser­
cach wiary Chrystusowej, ku skrzywieniu zdrowej 
nauki i rozszerzeniu truczny bezbożności, ze 
względu na rozliczne zgorszenia, na jakie wysta­
wieni wierni Chrystusowi, nurtujące zepsucie oby­
czajów, jako tćż straszliwy wywrót Boskich i ludz­
kich praw, co dziś tak bardzo górębiorąc, wszędy 
ruinę szerzy, i grozi obaleniem samego poczucia 
prawa w umysłach ludzi, a przytćm zważywszy, iż 
przy tak wielkim nadmiarze złego, Nam w Apos­
tolskim naszym urzędzie tćm więcćj się troszczyć 
wypada, aby wiara, religia i pobożność utwierdzała 
się i kwitła, aby duch modlitwy dobrze pielęgno­
wany się krzewił, aby upadli do pokuty i do 
naprawy obyczajów znaleźli podnietę, aby grzechy, 
które gniew Boży wysłużyły, w pobożnych uczyn­
kach znalazły zadośćuczynienie, co wszystko jest 
szczególnym uroczystości jubileuszowej owocem : 
dla tego roztworzyć sądziliśmy za stósowne dziś 
zbawcze źródło dobrodziejstw przed ludem Chry­
stusowym , by prżez to wzmocniony na duchu, 
drogą sprawiedliwości z dnia na dzień odważniej 
postępował i wyzwolony od winy, łatwićj i w wię­
kszej obfitości łaskę Bożą i przebaczenie pozyskał 
obie. Niechże więc cały walczący Kościół Chry­

stusowy posłucha słów Naszych, któremi ku pod­
wyższeniu tegoż św. Kościoła uświęcenia chrze- 
ściańskiego ludu i większej czci Boga, ogólny 
i wielki Jubileusz, przez cały następny rok 1875 
trwać mający, obwieszczamy i rozpisujemy; zno­
sząc zarazem wyżej wspomniany odpust, który 
z powodu Watykańskiego Soboru w formie Jubi­
leuszu ogłosiliśmy, ctwieramy na rozcież owe 
skarby Diebios złożone z zasług, cierpień i cnót 
Zbawiciela, Przeczystej Matki Jego i wszystkich 
świętych, a nam przez sprawcę ludzkiego zbawie­
nia ku szafowaniu zlecony.

Ufni więc w miłosierdzie Boże i umocowani 
powagą św. apostołów Piotra i Pawła, według naj­
wyższej władzy związywania i rozwiązywania, którą 
Bóg Nam mimo Ńaszćj niegodności powierzył, 
łaskawie w Panu wszystkim wiernym Chrystuso­
wym, tak tym, którzy w Naszém św. mieście żyją, 
lub w niém chwilowo goszczą, jakotćż. którzy po 
za tém miastem w jakimkolwiek zakątku świata 
przebywają i w miłości i posłuszeństwie ku téj 
świętej Stolicy pozostają, jeżeli w szczeréj pokucie 
wyspowiadawszy się i Ciało Pańskie przyjąwszy 
pierwsi bazyliki św. Piotra i Pawła, św. Jana La- 
teraneńskiego i Najśw. Panny Snieżnćj przynaj­
mniej raz codziennie przez 15 dni po sobie czy 
tćż z przerwami (mogą to być dni naturalne, albo 
tćż kościelne, biorące początek od pierwszych 
nieszpór jednego dnia i trwające, aż do wieczor­
nego dzwonienia dnia następnego), drudzy zaś 
swój katedralny i trzy inne tegoż miasta lub miej­
scowości kościoły, które Ordynaryusze lub ich za- 
stępcy po otrzymaniu tegoż pisma Naszego oznaczą, 
również raz codziennie przez 15 dni kolejno lub 
z przerwami pobożnie nawiedzą, tamże o pod­
wyższenie św. katolickiego Kościoła i téj Apostol­
skiej Stolicy, wytępienie herezyi i nawrócenie 
wszystkich błędnych, o pokój i zgodę całego chrze- 
ściańskiego ludu według NasZéj intencyi się mo­
dląc, lei ielamy zupełnego odpustu Jubileuszowego 
raz w zwyż wymienionym czasie, który to odpust, 
za dusze tych, co w miłości z Bogiem połączeni 
zeszli z tego świata, ssosobem prośby ofiarowanym 
być może. Również dozwalamy, aby podróżujący 
czy to po morzu, czy ro lądzie, skoro tylko do 
swych mieszkań powrócą, lub do jakiego bez­
piecznego miejsca zawiną, jeżeli tylko wyżćj wy­
mienione warunki wypełnią, i tak samo kościół 
katedralny lub parafialny miejsca owego nawiedzą, 
ten sam odpust pozyskać mogli. Dozwalamy 
jeszcze Ordynaryuszom miejscowym, aby zakon­
nicom i innym pannom i niewiastom, czy to w klau­
zurze klasztornéj, czy to w innych pobożnyr.h do­
mach w wspólności żyjącym, pustelnikom, jakotćż 
wszystkim innym świeckim i zakonnym duchownym, 
osobom również w świecie żyjącym, które w nie­
woli i więzieniu pozostają, albo' którym słabość 
ciała lub inna jaka przeszkoda kościołów nawiedzić 
nie pozwala, od tych nawiedzin, dzieciom zaś, 
które jeszcze do pierwszéj św. Komunii nie zo­
stały przypuszczone, od przyjęcia Komunii dyspensy 
udzielali, i tym ogólnie lub tćż pojedynczo albo 
sami, albo tćż przez przełożonych zakonu lub 
przez spowiedników inne uczynki pobożne, łub 
miłosierne zamiast tego przepisali; również dozwa­
lamy im niniejszém pismem, aby kapi'ułom i kon­
gregacjom kleru świeckiego lub zakonnego, stowa­
rzyszeniom, bractwom, uniwersytetom i wszystkim 
kollegiom, które wspólnie w procesji kościoły na­
wiedzają, liczbę tych nawiedzin według słusznego 
sumienia zmniejszyli.

(Ciąg dalszy nastąpi).

POZNATv, 7 stycznia.
Dziś w południe zbiera się parlament nie 

m i e c k i na pierwsze posiedzenie poferyjne, 
a wszelkie oznaki przemawiają za tćm, że krótka 
sesya niejednę jeszcze gwałtowną burzę przyniesie. 
Już bowiem zapowiada Voss. Z tg, organ stron­
nictwa postępowego, kiedyć rząd w przybocznych 
swych dziennikach niedwuznacznie daje do zro­
zumienia, że nie uwzględni rezolucyi posła Ho- 
verbecka, że zadaniem będzie stronnictw liberal­
nych, postawić ile możności jak najspieszniej 
wniosek w myśl owćj rezolucyi o deklaracyą lub 
zmianę artykułu 31 konstytucyi, ..choćby przez to 
naraziło się kanclerza na nowe niebezpieczeństwo 
„„zaziębienia““. Dla lepszego zrozumienia tćj 
aluzyi nadmienić należy, że według doniesienia 
Nordd. Allg. Ztg książę Bismarck od dwóch 
tygodni mocno jest cierpiącym w skutek zaziębie­
nia, które się datuje z ostatnich posiedzeń parla­
mentu. Prócz tego zapowiada Voss. Ztg, że 
i rozprawy nad projektem do prawa o landsztur- 
mie nie przeminą bez zajść gwałtownych, że zaś 
i prawo o cywilnych kontraktach małżeńskich,

które jeszcze w tym tygodniu ma przyjść pod 
dyskusyą, nie przeminie bez scen burzliwych, 
łatwo przewidzieć.

Zaraz po skreśleniu z etatu niemieckie- 
g o państwa pozycyi dla posła przy Stolicy Apo­
stolskiej prześcigały się półurzędowe dzienniki z li- 
berałnemi w wywodach i domysłach, że teraz i ba­
warski rząd powinien niebawem odwołać posła 
swego z Watykanu; National Ztg uważała to 
nawet za rzecz przyzwoitości. Zdaje się wszakże, 
że w rządzących sferach w Monachium inaczśj poj­
mują prawa przyzwoitości i że odmienne Swe po­
jęcia wyjawiono dość jasno, komu się należało, 
w Berlinie, bo oto Nordd. A11 g. Ztg wystą­
piła w jednym z świeższych numerów z inspirowa­
nym artykułem, w którym wywodzi, że zwinięcie 
poselstwa niemieckiego przy Stolicy Apostolskiej 
bynajmniej nie pociąga za sobą odwołania bawar­
skiego posła, że owszćm pożądanćm być musi, 
ażeby kraj tak przeważnie katolicki, jakim jest 
Bawarya, miał osobnego przedstawiciela wobec Wa­
tykanu. Organ księcia Bismarcka obwinia teraz 
nawet pruską prasę o złe zrozumienie rzeczy, jeśli 
przypuszczała, że w Berlinie oczekiwano odwołania 
bawarskiegn posła.

Zachowanie się republikańskiego rządu ma­
dryckiego wobec tak niespodzianego obwołania 
księcia Asturyi królem hiszpańskim Die przestaje 
być zgoła zagadkowém. Pokazuje się bowiem, 
że na pierwszą wiadomość o najświeższćm tém 
pronunciamiento, ogłoszona została proklamacya 
• odpisana przez wszystkich bez wyjątku ministrów, 
w któréj zapowiadają, że wszelkieh prawnych 
użyją środków, ażeby z wszelką surowością, przy­
tłumić ten rokosz. Tymczasem wiadomą jest rze­
czą, że żadna rewolucya nie odbyła się spokojniej 
i równie bezkrwawo, bo na całym obszarze Hiszpa­
nii nie rozlano dotychczas za króla Alfonsa ani 
przeciw niemu ni jednéj kropli krwi. Czy zatém mi­
nisterstwo republikańskiego rządu p. Serrany rze­
czywiście nic nie przewidywało, na co się zanosi, 
a zatém było oszukaném, czy tćż samo kraj 
oszukiwało, frudno już teraz przesądzać, lna- 
czéj rzecz się ma z samym ? arszałkiem Serra­
no. Zdaje się c raz jawniejszétn, że co do swojej 
osoby wiedzieć on musiał, kto mu chce z bark odjąć 
ciężar rządów i że się pewnie sam na to zgadzał, 
telegram bowiem donosi z Bajonny, że p. Serrano 
przed wyjazdem z miasta tego do Biarritz zawia­
domił króla Alfonsa o przybyciu swém na fran­
cuską ziemię. — W dość zabawny lubo rzeczywi­
ście najprostszy sposób stara się wiedeńska Mon­
tags-Revue wyprowadzić z kłopotu rządy, któ­
re uznały przed niedawnym dopiero czasem mar­
szałka Serrano, a teraz oto znów zmuszone będą 
uznawać króla Alfonsa XII. Wywodzi ona, że 
marszałek Serrano przez zrzeczenie się dobro­
wolne władzy wykonawczéj zwalnia mocarstwa eu­
ropejskie z wszelkich zobowiązań, podjętych przez 
uznanie rządów jego i że mocarstwa te mają wo­
bec teraźniejszych i przyszłych faktów rozwiązane 
ręce. — Z najświeższych telegramów, odnoszących 
się do spraw hiszpańskich dowiadujemy się, że 
król Alfons wysłał dnia 5 b. m. z Paryża tele­
gram do prezesa ministerstwa regencyi wr Madry­
cie, w którym składa podziękowanie hiszpańskiej 
armii i hiszpańskiemu ludowi, i wyraża nadzieję 
pomyślnćj przyszłości. Wyjazd króla z Paryża na­
znaczony był na dzień 6 b. m. wieczorem. Po 
przybyciu do Marsylii wsiądzie on niezwłocznie na 
oczekujący tam hiszpański okręt wojenny.

Francuskie Zgromadzenie narodowe roz­
poczęło posiedzenia swe w zeszły wtorek. Na po­
rządku dziennym stały rozprawy nad zachowaniem 
lub zniesieniem stanu oblężenia w Algerii. Za za­
chowaniem przemawiał pan minister spraw we­
wnętrznych, za zniesieniem odzywali się posłowie 
Jules Favre i Varnier. Izba uchwaliła w końcu 
znaczną większością głosów, ażeby na teraz utrzy­
mać jeszcze stan oblężenia. Na wczorajszém po­
siedzeniu miał poseł Batbie wnieść o postawienie 
na porządku dziennym rozpraw nad konstytucyj- 
ném prawem, tyczącćm się ustanowienia senatu. 
Zdaje się, że wniosek ten nie napotka na zbyt 
silny opór i że tylko dodanćm zostanie zastrzeże­
nie, iż ustawa ta stanie się dopiero prawomocną, 
skoro i reszta projektów konstytucyjnych przez 
Izbę przyjętą zostanie. — Pogrzeb pana Ledru- 
Rollin, którego nazwisko od roku 1848 ściśle jest 
powiązane z nowoczesnemi dziejami Francyi, odbył 
się okazale, lecz spokojnie.

Z Nowego Orleanu donosi Biuro Wolffa, że 
w Zgromadzeniu prawodawczćm Luiz lany przy­
szło dnia 4 bm. pomiędzy republikanami a kon­
serwatystami, którzy sobie większość przypisywali, 
do gwałtownych zatargów. Gubernator Kellog 
wdał się w tę sprawę i wkroczył na czele oddziału 
wojska rządowego do sali posiedzeń, z któréj 
5 konserwatywnych deputowanych, których wybór

puuauu « wąipnwuBc, gwałtem usunąi. ™ 
pozostali sami tylko republikanie i wysłuchali orę­
dzia, które gubernator do nich wystósował. Jene­
rał Sheridan objął dziś wieczorem naczelne do­
wództwo nad wojskami i dał znać telegrafem do 
Waszyngtonu, że rząd cywilny nie jest zdolnym 
utrzymać w mieście ładu. — Gabinet waszyngtoń­
ski zamierza, jak się zdaje, poprzeć powagą swą 
gubernatora Kellog, lubo się przez to narazi na 
interpelacyą w kongresie Stanów Zjednoczonych, 
który zapewne wkroczenie gubernatora na czele 
siły zbrojnój na salę obrad reprezentantów kraju 
nie zupełnie znalezie w porządku.

Sobotni numer Landwehr Ztg rozpo­
czyna się od artykułu pod tytułem D o s i e g o 
Roku. Artykuł ten zasługuje na baczną uwagę, 
podajemy go przeto czytelnikom Kuryerowym, 
nie dodając żadnego ze strony naszćj komen­
tarza:

U wszystk:ch narodów, które znają się na rachubie 
czasu, wywołuje peczątek roku uroczystości wesołój na­
dziei, życzenia szczęścia i błogosławieństwa nieba Ra­
dość ta z powodu zmiany roku jest słuszna i całkiem 
uzasadniona. Jeśli umiejętności ' zapowiadają r- zwój 
świata w linii wstępnej a religia zapowiada w przyszłóm 
życiu rozwiązanie zagadki naszego istnienia, natenczas za 
złe wziąó tego ludziom nie można, iż mają nadzieję do­
czekać się złotych czasów w swóm życiu. Dla' tego 
tóż i my przyłączamy się do żyezeń ogółu i życzymy 
czytelnikom naszym szczęścia i wesela w tym Roku 
Nowym.

Czy wolno jednak mówić o szczęściu w tym Roku 
Nowym, który nam według wszelkiego prawdopodobień­
stwa tylko spory gwałtowne i walkę ciężką przyniesie? 
Czyż wolno nam ducha napawać nadzieją i ‘czyż rnożem, 
podobnie jak olbrzymy w powiastkach gminnych, wesoło 
bió o puklerze i toczyć bój z duchami? Zyjemy w cza­
sach przesilenia kościelnego, którego nie było w kraju 
naszym od czasów reformacyi; lecz pomimo tój smutnćj 
rzeczywistości, życzymy z całego serca szczęścia i po* 
myslności wszystkim..

Jak ¡kiedyś niechybnie przyjdKle do 
wojny pomiędzy Francje a NTlćmeaml, 
tah też prędzej ezy później ntualaTo 
przyjść w dziejach świata do walki po­
między Berlinem a Rzymem ; tylko lu­
dzie słabi na duchu żałować tego mogą, 
iż wrzód, który nkrjwano z trudnością 
przez lat trzydzieści, a który toezył przez 
cały ten czrh życie narodu naszego, roz- 
pękł się nareszcie, ażeby być zagojonym 
ogniem i solą lekarza surowego. Dni takie 
są zaiste wcale nieprzyjemne; a kto się spodziewał, iż 
po burzy wojennśj będzie mógł -pokojnie spocząć pod 
cienióm drzewa oliwnego, zażywać sławy oręża niemie­
ckiego, pielęgnować swoje interesa materyąlne i prowa­
dzić życie wygodne, ten się grubo omylił w oczekiwaniu 
swojóm. O wygodach i przyjemnościach nie 
może bowiem być mowy w tych czasach 
wielkich, w których żyjemy. Musimy się 
raczój gotować do nowej, ciężkiój walki wewnętrznej'. 
A co jest obowiązkiem jednostek, to jest zarazem także 
zadaniem państwa całego. Nigdy nie nadarzyła się dla 
Prus pora dogodniejsza, jak właśnie teraz, ażeby poka­
zać, iż państwo oświaty stoi i a posterunku swoim i iż 
państwo to gotowe jest oddać każdemu, co mu się przy­
należy. A zatóm „szczęść Beże" wszystkim na ten Rok 
Nowy.

A jeśli z wysokości tego Roku Nowego spojrzymy 
na sąsiadów naszych, a zwłaszcza na wrogą nam Frańcyą, 
natenczas pocieszać się musimy nadzieją, iź pokój, który 
tak drogo okupiliśmy, nie tak prędko zamącony będzie. 
Nadziei tój nie mogą nam zmniejszyć nawet groźby, któ­
remi Francuzi zdradzają nienawiść swoję ku nam. Fran­
cuzi poznali po raz pierwszy całą wielkość wstawki,' którą 
przegrać można skutkiem lekkomyślnój wojny. Poznali oni, 
jak głęboko oręż niemiecki silną dłonią zjednoczonój siły 
zbrojnój przeszyć może serce burzycieli pokoju i dla tego 
tak prędko nie rozpoczną drugiój wojny, a w owym 
krótkim czasie, który potrzebny jest de uzbrojenia kraju, 
może im się odechce zupełnie wojny.

Gdyby jednak Niemcy musieli jeszcze raz wyru­
szyć w pole przeciwko nieprzyjacielowi niespokojnemu, na­
tenczas pokładamy eałą ufność naszę w jedności i w sil« 
zbrojnój nowo przywróconego państwa niemieckiego. Na 
ten Rok Nowy składamy tedy najgorętsze życzenia, aże­
by ojczyzna nasza rozwijała się i kwitła, ażeby była pań­
stwem pokoju, opiekunką sprawiedliwości, nie odmawia­
jącą drugim narodom prawa stanowienia o sobie samych 
i punktem środkowym prawdziwego przymierza świętego 
narodów. Daj to Panie Boże!

Zrzuceuh z nr/ędu Ms_ Biskupa 
dyecezyi paderborneásfciéj.

Kiedy trybunał do spraw kościelnych, 
zasiadający w Berlinie, wydawał przed kilku 
miesiącami wyrok naprzeciw Arcypasterzowi 
naszemu i ogłaszał go za pozbawionego pa­
sterskiego urzędu, łacno było przewidzieć, 
że się na tem nie skończy i że to tylko 
pierwszy krok na pochyłej, ku przepaściom 
wiodącćj drodze. Wybrano ks. Arcybiskupa 
Ledńchowskiego na pierwszą ofiarę, bo Polak, 
bo chciano na nas pokazać, co grozi innym,



i zastraszyć ich tym przykładem, bo w sfe­
rach wyższćj polityki panuje z nawyknienia 
pohopność do wszystkich środków, które ra­
zem w religią katolicką, i w narodowość pol­
ską uderzają. Przyszła jednak w końcu ko- 
léj na drugich i oto widzimy pobożnego 
i zacnego Biskupa Martin’a, starca osiwiałego 
na usługach Kościoła, pełnego miłości dusz 
pasterza, dostojnika jaśniejącego świątobliwo­
ścią życia i podniosłością umysłu, strąconego 
przez władzę świecką z tronu, na którym go 
posadził Namiestnik Chrystusowy i na któ­
rym przez lat tyle podziwiano naukę jego' 
i wysokie przymioty, jakie go tak pięknie 
zdobią.

Wiadomo jest, że ksiądz Biskup Martin 
na Soborze Watykańskim jedno myśiał i je­
dnakowo postępował z Arcypasterzem naszym. 
Czy z tego powodu wybrano ich obu jako 
pierwsze ofiary praw majowych?

Trybunał berliński do spraw kościel­
nych przypomina wielce Izbę gwiaździstą za 
Henryka VIH w Angli. Zapozew wróżył 
tam zawsze wyrok odpowiedni oskarżeniu.

Nie brakło u nas takieh, którzy mnie­
mali, że tylko dwie archidyecezye polskie 
surowości praw majowych doświadczyć mają 
Pokazywało to, że nie wszyscy ziomkowie 
nasi umieli się rozpoznać wśród położenia 
dzisiejszego i zrozumieć, czego od księcia 
kanclerza logika wojny rozpoczętćj z Kościo­
łem wymaga. Dziś każdy może się przeko 
nać, że księciu kanclerzowi nietylko o Ko 
ściół katolicki w polskich prowincyach, lecz 
o cały Kościół katolicki idzie i że wszędzie, 
gdzie napotka opór pod sztandarem prawa 
bożego i prawa kościelnego, użyje całój po­
tęgi cesarstwa, aby ten opór skruszyć.

Myśmy od samego początku przekonani 
o tém byli i od samego początku powtarza­
liśmy, że trzeba się po męzku przygotować 
na najgorsze i nie przypuszczać ani na chwile 
nierozsądnćj myśli, że moglibyśmy albo Ko­
ściół kosztem narodowości, albo narodowość 
kosztem Kościoła uratować.

Niepragnęliśmy wojny, bośmy wiedzieli 
zawczasu, z jaką potęgą do walczenia mamy; 
bądź co bądź, przyjęliśmy z rezygoacyą, po­
łożenie, w jakie nas wtrącono, i utrzymujemy, 
że musimy z konieczności bronić niezachwia­
nie świętości naszych zasad prawdziwych. 
Nam ni •:”nnéj patrzeć, jeno obowiązku,
a historya uczy, że w końcu szala zwycię­
stwa przechyla się tam, gdzie wytrwale peł­
nienie powinności.

T • rzyszów nieszczęść ciągle nam przy­
bywać i Izie. Wszakci już teraz dyecezya 
paderhorneńska znajduje się w przedniu tych 
samych prób i tych samych utrapień, przez 
jakie my nr ecbodzimy.

Jesteśmy przekonani, że wielki dach, 
jaki ożywia ks Biskupa Martina, udzielił s’ę 
także i dziatkom jego duchownym i że po- 
każe się w téj ciężko dotkniętói dyecezyi ta 
wierność, ta stateczność i ta wytrwałość, ja­
kie znamionuj wszystkie objawy katolickie 
naszych czasów. Co do nas, składajac hołd 
zasłużonemu walecznikowi, który tyle dla 
Kościoła uczynił i stoi jnż w chwalebnym 
szeregu wyznawców, wynurzamy zarazem głę­
bokie współczucie dla zagrożonych ciężkiemi 
doświadczeniami katolików paderborneńsbicb. 
Niechaj ich Pan Bóg wspiera na ciernistéj 
drodze, na którą wchodzą.

Walne «ebranie Towarzystwa 
Przyjaciół flhnk.

Towarzystwo Przyjaciół Nauk Poznańskie od­
było dnia 5 b. m. o godzinie 6 wieczorem na ma- 
łćj sali bazarowój zwyczajne półroczne Walne ze­
branie. Zagaił posiedzenie prezes Zarządu, pan 
dr. Karól Libelt, wezwaniem do wyboru prze­
wodniczącego, a gdy zgromadzeni dość licznie 
członkowie powierzyli godność tę przez aklamacyą 
panu dr. Henrykowi Szumanowi, wezwał 
tenże przybranego sekretarza do odczytania po­
rządku dziennego, oraz protokółu , z zeszłego 
Walnego zebrania. Pomiędzy załatwionemi zwy- 
kłemi dalszemi numerami porządku dziennego za­
sługuje na szczegółową wzmiankę zdanie przez 
pana Prezesa sprawy z czynności Zarządu za 
ubiegłe półrocze. W sprawozdaniu tćm wyłożył 
Prezes pomiędzy innemi w wyczerpujący sposób 
powody, które nakłoniły Zarząd do wysłania de­
legowanych z łona członków Towarzystwa Przyja­
ciół Nauk na zjazdy archeologiczne do Stockhol- 
mu w osobie pana hr. E. Engestroma z Dre­
zna, oraz do Kijowa w osobie pana Działo- 
w s k i e g o z Mgowa , przyczćm główny położył 
przycisk na te, iż się to stało w obudwóch razach 
ze względów czysto naukowych. Chcąc jednak 
zachować dla poznańskiego Towarzystwa Przyja­
ciół Nauk odrębny jego charakter, zaopatrzył Za­
rząd pana Działowskiego w dwa dokumenta:

w pełnomocnictwo spisane wyłącznie w języku' 
polskim, oraz w instrukcyą dla deiej .zawiera­
jącą dla onegoż zobowiązanie, ażeby się odzywał 
tylko w języku polskim, a w razie, gdyby temu 
stawiano jakie przeszkody, ażeby raczój nie od­
zywał się wcale, niżeli w języku obcym. W dal­
szym przebiegu posiedzenia zawezwał p. Przewo­
dniczący z porządku obrad p. Działowskiego 
do zdania sprawy z czynności swych na słowiań­
skim zjeździe archeologicznym w Kijowie.

Szanowny Delegat odczytuje wskutek tego, 
wszelako pierwszy tylko ustęp z nader obszernego 
sprawozdania, nadmieniając, że dalsze ustępy 
pracy tćj, która prócz tego w całości swój zosta­
nie ogłoszona drukiem, odczyta ewentualnie na 
następnych posiedzeniach Towarzystwa.

Kongres archeologiczny Słowian, odbyty 
w sierpniu roku zeszłego, był trzecim z rzędu 
kongresem tego rodzaju: dwa poprzedzające od­
bywały się w Petersburgu, oraz w Moskwie. 
Prelegent szanowny nakreślił w bardzo zajmujący 
sposób fizyognomią kijowskiego zjazdu archeolo­
gicznego i przedstawił odrębną cechę i odmienne 
dążności archeologicznych badań uczonych słowiań­
skich w porównaniu do kierunku, jaki badaniom 
takim nadają uczeni innych narodowości. Zwrócił 
uwagę na obszerny, może zbyt obszerny zakres, 
jaki badacze starożytności słowiańskich dla archeo­
logii wogóle, a w szczególności w programie zja 
zdu kijowskiego zakreślili, tak, że kilkanaście dni 
trwania kongresu zaledwie starczyło na wyczer- 
pnięcie tegoż programu. Przedstawił w krótkości 
niepospolite zalety tych odrębnych dróg i dążno­
ści, ale po drugiój stronie także usterki i bez­
droża, na które łatwo popaść przez nie można, 
przyczćm nie pominął milczeniem uwagi nastrę­
czaj ącćj się z powodu rozpraw na kongresie to­
czonych, iż uczeni rosyjscy łatwo podlegają poku­
sie: z jednój strony odnoszenia zabytków prze­
szłości do zbyt odległych czasów, z drugiój strony 
rozprzestrzeniania badań swych archeologicznych 
do zbyt świeżo ubiegłćj przeszłości, bo nawet aż 
po wiek XVIII.

W dalszym przebiegu odczytu zapoznał pre­
legent słuchaczy z głównemi zabytkami historyi, 
oraz sztuki, które Kijów stary przechowuje a które 
jużto w gronie zebranych archeologów, już tćż 
sam dla siebie zwiedzał; opisał tćż w obrazach, 
pełnych życia, wrażenia, jakie wyniósł z widoku 
Złotćj Bramy, którą obecnie tylko jeszcze 
niekształtne kupy gruzów oznaczają, i wspaniałćj, 
odwiecznćj cerkwi św. Zofii i Ławry prasta- 
rćj z słynnemi pieczarami.

W końcu zdał sprawę szanowny delegat 
z sposobu, w jaki się z powierzonego sobie przez 
Zarząd zadania wywiązał:

Przedstawił on zatćm wobec zgromadzonych 
archeologów słowiańskich, posługując się wyłą­
cznie mową polską, zadanie, zakres i za­
soby poznańskiego Towarzystwa Przyjaciół Nauk 
i wymienił nazwiska wybitniejszych na polu archeo­
logii pracowników. Wreszcie zawjazał stósunki- 
imieniem naszego Towarzystwa Przyjaciół Nauk 
k rozncznemi Towarzystwami naukowemi w Pe- 
tersburgu, Moskwie, Kijowie, Dorpacie itd. itd. 
i to pod warunkami, zastrzegąjącemi zupełne ró­
wnouprawnienie dla Towarzystwa Przyjaciół Nauk 
poznańskiego: korespondencye prowadzić się będą 
ze strony naszego Towarzystwa w języku polskim.

Przedstawiwszy w powyższćm w głównych 
tylko zarysach, o ile szczupłe ramy pisma naszego 
na to zezwalają, pierwszy ustęp z pięknego i rze­
czywiście żywe zajęcie budzącego sprawozdania 
pana Działowskiego, pozostaje nam jeszcze wyra­
zić Szanownemu delegatowi Towarzystwa Przyja­
ciół Nauk na zjazd kijowski szczere podziękowanie 
za sposób, w jaki się wywiązał z trudnego a cier­
nistego swego zadania. Lubo z wielu ważnych 
względów byliśmy przeciwni wysłaniu oficyalnego, 
że tak powiemy, delegata z łona poznańskiego 
Towarzystwa Przyjaciół Nauk, wszelako należy się 
i z naszćj strony panu Działowskiemu zupełne 
uznanie za to, że postępowaniem swćm, pełnćm 
godności i taktu, zastrzegł i zachował godność 
Towarzystwa przez siebie reprezentowanego i go­
dność imienia polskiego.

KORPSPOMOR4CYE KiJRYFRĄ POZNANSKFFGO.

JB pod Środy, 4 stycznia.
(O ablucyi mesznego i t. d.)

Bardzo wiele kościołów w Archidyecezyi, 
a może wszystkie, które podejmują abluicyą me- 
sznego, rent itd. przez bank rentówy, uzyskało 
już od dawna pełnomocnictwo od Konsystorza Je- 
neralnego w Poznaniu do dokonania tći abluicyi, 
podpisania recesu i odebrania pieniędzy. Po za­
jęciu biór Konsystorza przez p. Masseńbacha po­
kuszono się unieważnić dane raz pełnomocnictwa, 
a p. Barsekow zawezwał p. Masseńbacha do wy 
stawienia nowych pełnomocnictw. Posypały się 
wskutek tego groźby, wezwania na termina i egze- 
kńcye na księży, którzy wszelkie zapytania ze 
strony p. Massenbacba położyli ad acta, albo na 
drzwi przybijać sobie pozwalali Pan Barsekow, 
zapytany przez ks. proboszcza Jaskulskiego z Snie- 
cisk, dla czego odmawia kompetencyi i prawomo­
cności przez Konsystorz Jeneralny Arcybiskupi wy­
danym pełnomocnictwom, odpowiedział, że to czyni 
z polecenia jeneralnćj komisyi w Starogardzie. Na 
to napisał zażalenie ks. Jaskulski do komisyi je­
neralnćj i zażądał wyjaśnienia opartego na pe­
wnych prawach, czemuby pełnomoctnictwom tym 
odmówią prawa i znaczenia, kiedy przez pe­
wien przeciąg czasu za prawne je uznawała. 
Na to wszystko tę ważną odebrał odpowiedź od 
pana Barsekow, że wniosek o nowe pełno­
mocnictwo cofnięty został, że więc 
dawne, raz udzielone plenipotencje mają swoję 
uwagę i znaczenie.

® Krotoakleg«,
(Procesy).

x Natęź iućj uwagi i najżywszego ud;iału 
powszechnego przedmiotem były sprawy, które to­
czyły się dzisiaj przed kratkami sądowćj depata- 
cyi w Gostyniu. W jednćj, w którćj pozwano aż 
czternastu obżałowanych duchownych, miała roz­
strzygać się kwestya, czy dzisiaj wedle praw ma­
jowych wolno jeszcze bez kollizyi z rządem i kró- 
lewskiemi sądami duchowieństwu naszemu brać 
udział w misyach. W drugićj, czy wedle praw ‘ 
majowych służy jeszcze dziekanom eo ipso prawo 
administrowania parafii osieroconych, do czego 
z urzędu swojego są powołani. Rzecz tak się 
miała:

W jesieni roku zeszłego odbyła się misya 
w Domachowie. Proboszcza domachowskiego, ks. 
Stoecka, w skutek zaszłćj denuncyącyi powo­
łano na świadka wraz z kilkoma osobami cywil- 
nemi, a zaś jako obżałowanych za czynny udział 
w misyi, już to ¡'rzez słuchanie spowiedzi, już od­
bycie nabożeństwa, kazania, katechizacją, przemo­
wę przy podniesieniu krzyża, zapozwani na dzień 
dzisiejszy księża następujący: T a f e 1 s k i, dzie­
kan w Krobi, obecni 3 uwięziony w Gostyniu za 
odmówienie świadectwa w sprawie wyśledzenia De­
legata ; Z i n g 1 e r, probo_szcz w 2y towiecku ¡Si­
korski, Szadarek i Szymański wika- 
ryusze, Radecki proboszcz i Urban wikary 
w Gostyniu; R o z i ń s k i, proboszcz w W. Strzel- 
czu; Wawrzyniak wikary, Turkowski 
proboszcz, Kotecki, Jędrzychowski, 
proboszcze z Krzywinia; Krygier, dziekan 
śremski i proboszcz siemowski, obecnie uwięziony 
w Gostyniu z powodu odmówienia świadectwa 
w sprawie wyśledzenia Delegata, podobnie jak ks. 
dziekan Tafelski; wreszcie R o s z a k , proboszcz 
morecki. Skarga prokuratora królewskiego powo­
ływała się na § 1—3, 15. 23 prawa z 11 maja 
1873 i na art. 2 prawa z dnia 21 maja roku 1874. 
Obżałowani wszyscy stawdi się osobiście; z wyjąt­
kiem ks. Wawrzyniaka; większa ich część już 
dniem wprzódy dla odległości i dla trudności dróg 
do Gostynia przybyć była zmuszona. Jakkolwiek 
duchowieństwo samo od siebse przemawiać było 
postanowiło, stronę formalną obrony poruczono 
p. Dockhornowi z Poznania, który, na ten 
cel uproszony, zjechał do Gostynia dziś rano 
krótko przed terminem. Sala audyencyonalna była 
zajęta przez publiczność, którćj liczbę ograniczono' 
dla uniknięcia zbytniego natłoku i gorąca. Gdy 
nadeszła kolćj wokandy, obżałowani zajęli miejsca 
przed kratkami, a po odbyciu generaliów i odczy­
ta iu aktu oskarżenia, zajął głos pan rzecznik 
Dockhorn w celu uproszczenia postępowania. Nie 
wdając się bynajmnićj w szczegółowe wywody 
prawnicze, podniósł stronę formalną i zwięźle 
wykazał, iż prawa majowe, nie mogąc wstecz obo­
wiązywać, pod żadnym warunkiem nie dadzą się 
zastosować w sprawie obecnćj, ponieważ obżała- 
wani jeszcze przed ogłoszeniem praw majowych 
jako duchowni tćm samćru już < mali zlecenję 
brania udziału w misyach odbywanych w ich 
własnym dekanacie i sąsiednich, i ponieważ ich 
jako duchownych cywilne prawo krajowe wtedy 
już uznawało; ponieważ wreszcie nie, tylko wogóle 
misye odbywające się dotąd już v roku 1867 
przez ks. Arcypasterza były rozporządzone z góry 
na lat dziesięć, ale nawet następnie, mianowicie 
misya domachowska jeszcze przed ogłoszeniem 
praw majowych szczegółowo przez władzę kościel­
ną, podówczas przez władze państ ’ we uznawaną, 
była ustanowiona. Pankta te ofiarował się nieba­
wem uzasadnić piśmiennie, a następnie stwierdzić 
mianowicie dostawieniem tak tenoru rozporządzeń, 
jako i świadectwem Jmci ks. kanoników Maryań- 
skiego i Grandkiego.

Ponieważ nikt z obżałowanych nie zaprze­
czał udziału w misyi domacbowskićj, i jedynie 
mnićj ważne zachodziły w udziale różnice, zatćm 
sąd, który, roszedłszyna ustęp, uchwalił przychy­
lić się do wniosku p. Dockhorna i sprawę odro­
czyć, byłby mógł zaniechać powtórnego powołania 
świadków prokuratoryi, przestając na zawezwaniu 
jedynie świadków proponowanyeh przez obronę, 
gdyby nie wzgląd, iż może skład sądu tymczasem 
uledz zmianie, w skutek czego całą sprawę od 
nowa przyszłoby znów rozpocząć, tak tedy po 
sprawdzeniu doraźnćm, iż wszyscy obecni obżało­
wani już przed prawami majowemi mieli nie tylko 
powołanie kapłańskie, ale nawet i posady, które 
dotąd zajmują, sp awę odroczono na termin pó­
źniejszy, po czćm nastąpiła pauza, w którćj salą 
opuściła cała publiczność dla nieznośnego gorąca.

Kiedy sala nieco się wychłodziła, po sprawie 
innćj, która nas tu nie zajmuje, przyszła na stół 
sprawa Jks. dziekana Krygiera, który przed 
kilku dniami po świętach Bożego Narodzenia był 
otrzymał z więzienia h totki urlop dlą udania się 
do domu, celem odszukania papierów niektórych, 
mianowiti ■ wokacyi na dziekana, mających uzasa­
dnić, iż eo ipso jako dziekan był powołany z obo­
wiązku do zawiudowania osieroconą parafią staro- 
gostyńsfeą. /Postępowanie publiczne przeciwko ks. 
dziekanowi z powodu tegoż zawiadywania rozpo­
częto prz d kilku tygodniami, i dla dostawienia 
tychże właśnie dowodów było przerwano, Otóż 
teraz ks. Krygier, sprowadzony na uow > z więzie­
nia, złożył w asystencyi miejscowego obrońcy pana 
Geisłera wokacyą dziekańską, którą w oryginale 
odczytano, a następnie w dłurszćj przemowie wy­
kazywał oparty na prawach kościelnych, na land- 
rechcie, na zwyczaju, awet na tenorze kwitów 
wystawianych władzom państwowym, obowiązek 
swój dziekański administrowania parafii osieroco­
nych, że wreszcie same prawa majowe, żądając 
owszćm koniecznie obsadzania parafii osierociałych 
najpóźniej po upływie jednego roku, nie mogły 
mieć na myśli zupełnego pozbawienia parafian po­
sługi duchownćj przez tak długi przeciąg czasu, 
jakim jest rok cały. Tymczasem prokurator po­
stawił twierdzenie, iż wedle praw majowych ks.

Krygier był obowiązany pomimo to wszystko po­
czynić doniesienia naczelnemu prezesowi prowincji, 
a po poparciu obżałowanego przez obrońcę, sąd 
udawszy się na ustęp ogłosił wyrok, uznający 
przekroczenie praw majowych i skazujący wedle 
wniosku prokuratoryi ks. Krygiera za pięć po­
szczególnych czynności urzędowych duchownych 
w Starym Gostyniu na 25 tal. grzywien lub 10 
dni więzienia. Motywów bliższych wyroku wam 
nie podaję, sądząc, iż je z uwagi na ważność 
sprawy otrzymacie ściślćj sformułowane, niżbym 
w tćj chwili mógł ich wam udzielić. Po ogłosze­
niu wyroku, ks. dziekana znowu odprowadzono do 
więzienia, w którćm już się znajdował ks. dziekan 

i Tafelski.

Kraków, 5 stycznia.
(Proces Offenheima. — Z miasta. — Jeszcze Porcye).

Ci") Używającą świątecznego wywczasu Radę 
państwa wiedeńską dostatecznie zastępuje wczoraj 
rozpoczęty proces Offenheima. Smutno, ale dosą- 
dnio charakteryzują dzisiejszy stan moralny owe 
causes célèbres, które już nie pospolitych zbro- 
dniarzów, nawet nie owych nadzwyczajnych wy­
drwigroszów, podpalaczy lub morderców, jak boha­
terowie powieść! Gaboriau, ale ludzi, co byli do 
niedawna potęgami bądźto finansowemi, bądź poli- 
tycznemi, pociągają przed kratki sądowe. Z jednéj 
strony intrygi polityczne, współzawodnictwa mężów 
stanu jednćj szkoły i jednych zasad, czyli zasady, 
aby nie mieć zasady, owe niedyskrecye urzędowe 
mnożą się ustawicznie i najwyższych dostojników 
rzucają na ławę oskarżonych; z drugiej znów stro­
ny od kapitolu, jakim jest dziś giełda, dla królów 
nowoczesnćj plutokracyi krok tylko jeden do tar- 
pejskićj skały kryminału. I rzeczywiście, jeśli co 
wzrosło w obecnych czasach ogólnćj niwelacji do 
rozmiarów olbrzymich, rzekłbyś heroicznych, to 
tylko skandal. Równouprawnienie wobec prawa 
przejęło się do tego stopnia, że sprawy kryminal­
ne nie odstraszają nawet tych, którzy doszli do 
najwyższego szczytu bogactwa, znaczenia lub wpły­
wu. Sława zaś rozwinęła się dzisiaj, ale tylko 
w ujemnym kieruuku. Pytam bowiem, coby można 
dziś zrobić dobrego, odważnego, szlachetnego, ja­
kie poświęcenie, praca, bohaterstwo czy nawet ge­
niusz byłby zdolnym zjednać choćby dziesiątą część 
tego rozgłosu, jakiego używają owi potentaci, gdy 
ich kodeks karny pociągnie na ławę oskarżonych. 
Sława zbrodni lub niecnota, oto jedyna, jaka dziś 
ma powodzenie.

Sprawa br. Offenheima von Ponteuxin, głó­
wnego dyrektora kolei Karóla Ludwika, jest dal­
szym ciągiem słynnej sprawy Herza, który w sta­
nie obłąkania odebrał sobie życie. — Przypomną 
sobie czytelnicy szczegóły procesu Herza, niesły­
chane pozycye w rachunkach kolei na wydatki 
pana dyrektora. Lecz Herz wobec Offenheima 
sądząc z aktu oskarżenia, to jeszcze, że użyjemy 
trywialnego wyrażenia, fuszer — zadowalnia on 
się bowiem kosztownćm urządzeniem swej willi 
pod Wiedniem z materyałów na budowę dworca 
kolei w Krakowie przeznaczonych, liczy sobie 
21,000 rocznie na fiakrów; ale Offenheim zmienia 
pozycye budżetu na krocie i chowa do kieszeni 
miliony, zakryte zręcznie w księgach kolejowych. 
Pensya wraz z dyurną ’przynosi mu rocznie 60 
tysięcy z górą, lecz ta suma jest niczóm w obec 
korzyści, jakie mu przynoszą tajne operacye z bu­
dowy kolei czerniowieckićj, słynnćj pod nazwą 
Mordbahn. Czytaliście długą listę świadków, 
pomiędzy którymi spotykamy liczne znakomitości 
świata arystokratycznego, politycznego i finanso­
wego, a między niemi wiele imion polskich. Ko­
szta procesu będą olbrzymto, gdyż potrzebabędzie 
sprowadzić z Londynu wielu' przedsiębiorców 
i bankierów, z którymi Offenheim wchodził w u- 
kłady. Oskarżony zawarł układ z swoim obrońcą, 
dr. Neuda, mocą którego obowięzuje się, w ra­
zie wygrania procesu i wyroku uwalniającego, 
do wynagrodzenia w wysokości 100,000 złr.j w rar 
zie zaś przegrania i wyroku skazującego połowę 
tój sumy.

Nie ulega wątpliwości, że ciężka odpowie­
dzialność. za nadużycie Offenheima, podobnie jak 
poprzednio Herza, spada na Rade nadzorczą i jćj

Îrezesa za zbytne zaufanie, niedbałość, niezagią- 
anie w księgi. Zła tylko wiara może jednak 

odpowiedzialność tę podnosić aż do znaczenia 
wspólnictwa. Być bardzo jednak może, że Offen- 
lieim zecbce się bronić kosztem dyrekeyi i jćj 
prezesa, zasłaniając się tćm, jakoby działał z po­
lecenia i w porozumieniu. W każdym razie jest 
to sprawa nader bolesna dla naszego kraju, bo 
nasuwa przeciwnikom naszym zarzut, że najpo­
ważniejsze firmy polskie nie uchronią od nadu­
żyć, a co gorsza daje broń w rękę oszczer­
com z rzemiosła do kalania historycznych imion 
obrzucania błotem ludzi, którzy swojćm stanowi­
skiem urzędowćm i hierarchicznćm reprezentują 
poniekąd kraj.

Niedyskrecye urzędowe są na porządku dzien­
nym. Jakiś Grek powiedział, że nie ma tak waro- 
wnćj fortecy, którćjby nie zdobył osioł obładowany 
złotem — to samo da się dziś powiedzieć i o biu­
rach urzędowych. Zapomoeą tego środka organ 
węgierski, a co dziwniejsza, że półurzędowy Pe­
ster Lloyd ogłosił na tydzień wcześnićj akt 
oskarżenia przeciw Offenheimowi, co, jak wiadomo 
jest niedozwolonćm. Lecz Peszt wobec Wiednia 
to zagranica, prokurator hr. Lamezan mógł się 
tylko ograniczyć na konfiskowaniu PesterLloyda 
w granicach Przedlitawii, co jednak nie przeszko­
dziło rozejściu się tego aktu, przed jego odczyta­
niem w sądzie.

Z krakowskich wiadomości nie brak mate- 
ryału, który jednak jako artystyczny kwalifikuje 
się raczój do felietonowćj pogadanki. Tu tylko 
nadmienię, że w salach Towarzystwa sztuk pię­
knych wystawiono na widok publiczny nowy plan 
restauracyi Sukiennic. Praca ta młodego, bardzo
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utalentowanego architekta p. Prylińskiego zaleca 
się pięknćm wykończeniem i prawdziwie artysty- 
cznemi pomysłami — lecz znachodzi opozycją. ze 
względów konserwacyjnych i finansowych. Jutro 
komisya znawców, zwołana przez prezydenta p. Zy- 
blikiewicza, ma o tym planie ostatecznie orzec.

Za dzień lub dwa pojawi się na wystawie 
nowy, wielki obraz Matejki, przedstawiający po­
święcenie dzwonu Zygmunta w obecności króla, 
senatu i przy wielkióm zgromadzeniu ludu.

Z teatru zapisać nam tu wypada powodzenie 
nowego dramatu Asnyka (E....ly) pod tytułem: 
„Żyd“. Zdania wprawdzie są bardzo podzielone 
o tym utworze, któremu jednak wszyscy przyznają 
wewnętrzną wartość obok wielu wad.

Na końcu słówko jeszcze o Porcyach.
Ucichła już pisemna polemika zwłaszcza ze 

strony atakującej, natomiast odezwały się głosy 
obrony. Przegląd Lwowski, zapominając da- 
wnój polemiki, gdy chodziło o ultramontanizm 
i moderantyzm, pomny natomiast zasług, jakie 
w i statnich zwłaszcza czasach złożył P r z e gl ą d 
Polski dla sprawy prawdziwego konserwatyzmu 
i zasad katolickich, w dwóch artykułach wystąpił 
z gorącą obroną p. Tarnowskiego. Pocieszający to 
objaw zgodności organów katolickich jak Czas, 
Kuryer Poznański, Przegląd Lwowski 
w obronie publicysty, który może zbłądził nieu- 
miarkowaniem słów, ale dobrej sprawy bronił,' bo 
złą atakował. W ostatnim Przeglądzie Pol­
skim p. Stanisław Koźmian wystąpił znów ze 
stanowiska redakcyi, a przyznając, że artykuł o 
Porcyach grzeszył przesadą, wymownie broni au­
tora, przyjmuje odpowiedzialność za całą redakcyą 
i odpiera pociski, któremi obrzucono hr. Tarno­
wskiego. Bóg by dał, aby wreszcie ta cała przykra 
sprawa się zakończyła.

Kiirjer mieiscew? i promcmaliy.
* Doniesienia urzędowe. NPan raczył mianować 

przewodniczącego w królewskiój dyrekcji górnjszląskiój 
kolei żelazniśj, tajnego radze,-, rejencyjnego Lentze, 
królewskim prezesem dyrekcyi kolejowój w stopniu 
radzcy drugiej klasy.

* Dochodzi nas wiadomość o śmierci sęd/.iwói hra­
biny Kissielew, csUtniój żjjącój córki Szczęsne­
go Pot o c k i e g o. Choć nosiła nazwisko rosyjskie, 
serdecznie- Polskę kochała. Jój gościnne progi w Paryżu 
stały otworem dla wychodźców naszych. Serce miała 
miłosierne

* Od patrona Spółek otrzymaliśmy odezwę, którą 
jednakże dla braku miejsca dopiero jutro zamieście 
możemy.

* Królewski zakład preparandów bezwyznaniowy 
założono świeżo w Lesznie. Otwarty ma zostać zakład 
ten w tych dniach. Aspiranci, chcący być do zakładu 
tego przyjętymi, powinni się niezwłocznie, najpóźniój 
zaś do dnia 15 bm. zgłosić osobiście do przeł żonego 
tój szkoły, nauczyciela p. Graszyńskiego i przędło» 
żyć potrzebne świadectwa. Zakład ten przeznaczony 
jest dla 59 wychowańców.

* Pułkownik v. Szeliga zamianowany został do- 
wódzoa 5 brygady artyleryi polnćj.

* Pierwszy burmistrz p. Kohleis wyjeżdża w tych 
dniach do Berlina na konfereneye, jakie odbywać mają 
pierwsi burmistrze z dawniejszych prowineyi monarchii 
pruskićj w ministerstwie spraw wewnętrznych nad proje­
ktem dr nowój ordvnacyi miejskiój.

* Jeden z urzędników nowego Ziemstwa odebrał 
sobie życie. Znaleziono go, po dwudniowćm szukaniu, 
nieżywego na poddaszu jego pomieszkania.

* W rozporządzeniu okólnóm ministra spraw we­
wnętrznych z dnia'8 czerwca 1874 przepisano, ie księgi 
stanu cywilnego wszędzie i bez różnicy prowadzone być 
mają w języku niemieckim i że w okolicach, w których 
lud mówi innym językiem, ustanowiony być ma przy 
każdym urzędzie st.ńu cywilnego, którego ńsćżelnik nie 
włada owym językiem, jakim w jego okoHcy mówią, 
przez najbliższy sąd zaprzysiężony tlómacz. Ze względu 
na trudności, na jakie się przy wykonywaniu tego roz­
porządzenia napotyka, zezwolił obecnie minister spraw 
wewnętrzn ch w porozumieniu z ministrem sprawiedli­
wości, że jako tłóma-zów przy urzędach stanu cywilne­
go ustanawiać można i osoby, nie posiadające kwalifika­
cji tlómaczów sądowych, byłaby znały potrzśbne języki. 
Zaprzyaięgane bvć mają osoby te w gminach wiejskich 
przez radzców ziemiańskich, w miejskich przez dyrygen­
tów magistratu.

* Tegoroczne opodatkowanie dotknęło niemile nie­
jednego z mieszkańców poznańskich, gdyż niejeden bę­
dzie musiał trzy razy tyle podatku opłacać, co w roku 
zeszłym. Do podatku od dochodu pociągniętych jest w 
Poznaniu 4800 mieszkańców; podatku klasycznego w wy­
sokości I talara rocznie opłacać ma 5530 mieszkańców, 
2 talarów 2906, 4 talarów 584, 5 tal. 729, 6 tal. 254, 8 
tal. 521, 10 tal. 161, 12 tal. 369, 14 tal. 269, 16 tal. 326, 
20 tal. 175 i 24 tal. 241 osób. Uwolniono od płacenia 
podatku klasycznego; 1) 13,207 osób, których dochód 
roczny nie dochodzi do 140 tal. (Przepis prawa), 13 osób 
przed ukończonym 16 rokiem życia, o ile prawo do nich 
zastórowane być może, 3) 5fi80 osób wojskowych, kawa­
lerów krzyża żelaznego i weteranów z lat 1813 1815 i 4) 
504 osoby częściowo niezdolne do zarobkowania, z do­
chodem rocznym od 140 do 220 tal., w myśl § 7 prawa

* Prowincyonalne kolegium szkólne na' W. Księstwo 
Poznańskie wyznaczyło na rok bieżący termin do egza­
minowania kandydatek na nauczycielki w obwodzie re- 
jencyi poznańskiój na dzień 12 kwietnia i 11 października 
i następne; na przełożone szkół na dzień 16 kwietnia! 
i 15 października i dni następne. W obwodzie ręjencyi 
bydgoskiój zaś na nauczycielki w dniu 8 marca, na prze­
łożone w dniu 12 marca. Do komisyi egzaminacyjnej w 
Poznaniu przeznaczył p. naczelny prezes: rądzcę konsy- 
storyalnego J a e c k e 1 jako przewodniczącego, prowin- 
cysnalnych radzców szkólnych Polte i Tschackert, 
radzcę rejencyjnego i szkólncgo Luke, dyrektora se­
minaryjnego doktora Barth, nauczyciela seminaryjnego 
profesora Hen sei; do komisyi zaś egzaminacyjnój w 
Bydgoszczy: radzcę rejencyjnego Jungklaass jako 
przewodniczącego, radzcę rejencyjnego Schmidt, dy­
rektora seminaryinego Vater, wyższego nauczyciela 
W e i g a n d i nauczyciela gimnizyalnego F r ö h 1 i c h.

* W pomieszkaniu przy Bramce zaczadziło się one> 
gdaj wskutek za rychłego zamknięcia pieca siedm osób; 
z tych zdołano trzy dotrzeźwić, przy czterech zaś wszel­
kie usiłowania przywrócenia ich da życia okazały się 
bezskutecznemi. — W podobny sposób straciło w Śremie 
w tych dniach trzech rekrutów życie.

* Do Torunia przybył komisarz ministeryalny w 
osobie burmistrza i redaktora Rei z Berlina, celem 
.kontrolowani*“ prasy ultramontańskiój i stowarzyszeń. 
P. Rex był dawniój burmistrzem w Koźminie i jako taki 
smHtDą pozostawił po sobie pamięć u Polaków.

* W powiecie toruńskim przechrzcono wieś rycerską 
D z w i e r z n o na „Schwirsen“ a folwark Ł ą z y n o k 
na „Klein Lansen".

* W wsi Sulinowie, w powiecie świeckim, własności 
tamtejszego radzoygziemiańskiego p. Gerlich, eksplo-

dował w sad» dzień Nowego Roku kocioł w gorzelni, . 
w skutek czego dwóch ludzi "został - '/.ubitych a trzech i 
innych rannych.

* W Cieszynio odegrano w drugie święto Bożego 
Narodzenia w lokalu Czytelni Lndowéj Łealr polski. 
Am • torowi« przedstawili z wielkióm powodzeniem „Von« 
detta,“ « żyli zemsta Korsykańska i „Consilium Facultatis“, 
Aleksandra hrabiego Fredry. Wczoraj miało się odbyć 
tamże nowe przedstawienie.

* Sekretarz archiwum doktor Clauswitz przenie­
siony został ztąd do Szczecina.

* Onegdaj wieczorem podczas deszczu widziano bły­
skawice, jednakże bez grzmotu.

; * Sąd powiatowy w Ostrowie ściga 209 osób li­
stami gończemi z powodu usunięcia sie ich od służby 
wojskowej.

* Nauczyciela pomocniczego Lutter przy bezwy- 
znaniowóm gimnazyum w Ostrowie mianowano nauczy­
cielem etatowym.

* Nieszczęśliwe wypadki. Dnia 4 b. m. wieczorem 
wpadia Sletma córka szypra z deski, łączącój dwa statki 
w Warlę i utonęła. Ciała jćj dotąd nie znaleziono. — 
W tymże dniu znaleziono na'łąkach Dominikańskich ro 
botnika nieżywego, który zapewne paraliżem ruszony 
został.

* W Bydgoszczy rozpoczynają się w przyszły po­
niedziałek, dnia 11 b. m., pierwsze tegoroczne roki sądu 
przysięgłych.

* Kalendarz. Jutro, w piątek dnia 8 stycznia, 
Seweryna męczennika. Wschód słońca ©godzinie, 
8 minut 10; zachód o godzinie 4 minut 4. Dłu­
gość dnia 7 godzin 50 minut.

Wypadki historyczne. Dnia 6 stycznia 1634 
Władysław IV przybywa pod Smoleńsk. — 1759 inwe­
stytura księcia Karóla na księstwo Kuriandzkie.

Wlaśomeloi poIity^B«,

* ISwrltsi, 6 stycznia. [Zwołanie 
protestanckich synod prowiacyo- 
nalnych. — Materyał przysposabia­
ny dla pruskiego sejmu. — Zjazd nad- 
burmistrzó w. — Kardynał Hohenlohe. 
~ Wyrok trybunału dla spraw ko­
ścielnych. — Wiadomości bieżące.] 
Według Post ząnosi się w bardzo bliskim czasie, 
może jeszcze w bieżącym miesiącu, na zwołanie 
prowincjonalnych synod protestanckich z sześciu 
wschodnich prowineyi na narady w sprawcah ko­
ścielnych. Półurzędowe dzienniki donoszą bowiem, 
że najwyższa protestancka Bada kościelna w poro­
zumieniu z ministrem dla spraw duchownych za­
mianowała już komisarzy do owych prowincyonal- 
nych synod. Komisarzem takim dla poznańskiego 
synodu zamianowany został jeneralny Superinten­
dent pan dr. Cranz.

Jak się dowiaduje National-liberale 
C o r r e s p., przysposobione już zostały w minister­
stwie dla sejmu pruskiego z ważnych praw admi­
nistracyjnych i autonomicznych, mających być prze­
łożonych w obecnćj sesyi, projekta do ordynacyi 
prowincyonalnćj, do organizacyi władz prowincjo­
nalnych, powiatowych i gminnych, oraz prawo "ty­
czące się sądów administracyjnych (Verwaltungs- 
Gerichte); wymienione projekta będą zatéra prze­
łożone sejmowi bezpośrednio po zebraniu się jego. 
Prócz tego wniesione zostanie obok ordynacyi po­
wiatowej osobne prawo dotacyjne, według którego 
niezależnie od owych półpięta milionów talarów, 
przepadających do podziału pomiędzy prowincje 
według prawa z dnia 20 kwietnia 1873 r., mają 
zostać rozdzielone jeszcze 5 milionów talarów na 
utrzymywanie w dobrym stanie żwirówek państwo­
wych. — Pomiędzy projektami do praw, które je­
szcze w tćj sesyi wniesione zostaną, ma się także 
znajdować prawo, tyczące się ochrony borów, opra- 
cow!'. c w ministerstwie rólnictwa.

Pan minister spraw wewnętrznych zwołał na 
dzień 7 stycznia wszystkich nadburmistrzów miast 
większych monarchii pruskićj do Berlina na kon- 
ferencyą celem obrad nad ułożonym już projektem 
do powszechnéj ordynacyi miejskiój.

Pfälzer Ztg donosi, że pomiędzy doku­
mentami treś i kościelno-politycznój, które nie zo­
stały podane do wiadomości publicznćj w procesie 
hr. Arnima, znajduje się ugoda pomiędzy odno- 
śnemi rządami, z cesarstwem niemieckióm zaprzy- 
jaźnionemi, według którćj po śmierci Piusa IX ma 
zasiąść na Stolicy Apostolskiój kardynał książę 
Hohenlohe. Konklawe, na ten cel zwołane, ina 
zostać zasłonięte przed sprzecznemi dążnościami 
Francji za pomocą wojskowych demonstracji nad 
Renem.

Wczoraj przed południem odbył się przed 
tutejszym trybunałem dla spraw kościelnych ter­
min w procesie przeciw ks. Biskupowi dr. Konra­
dowi Martin paderbornskiemu, wytoczonym na zło­
żenie go z urzędu. Ponieważ ks. Biskup, jak sa­
mo się przez się rozumie, w terminie nie stanął, 
zapadł zatóm wyrok zaoczny, skazujący go według 
wniosku król, prokuratoryi.

Wobec pogłoski, skwapliwie powtarzanój przez 
liberalne i ministeryalne dzienniki puskie, według 
•którój rząd bawarski miał rzekomo urzędownie 
oznajmić w Berlinie, jako odwołuje posła swojego 
przy Stolicy Apostolskiój -- oświadcza augsburg- 
ska A lig. Ztg według communiqué, inspirowa­
nego z Monachium, iż wiadomość owa zupełnie jest 
mylną, że owszóm zamiar odwołania posła bawar­
skiego przy Ojcu św. dotąd przynajmniój nigdy nie 
istniał.

Crefeld. Ztg otrzymuje korespondencją 
z Roermond w Holandyi, donoszącą, że ksiądz 
Arcybiskup Melchers koloński w ubiegłym mie­
siącu przy bytności osobistój w owóm mieście na­
jął sobie tamże dom po zmarłym niedawno adwo­
kacie w tym zamiarze, aby, skoro przepisy nraw 
majowych wydalą go z kraju, przesiedlić'się do 
Holandyi i ztamtąd dyecezyą swą zarządzać.

Telegraficzne Biur o’Wolffa donosi z Bam- 
berga, że ksiądz Arcybiskup D e i n 1 e i n, tknięty 
przed kilku iniami apopleksją, zmarł dnia 4 bie­
żącego miesiąca.

Bukareszt, 4 stycznia. Nowa linia kolei

rumuńskiej z Pitesti do Vireirow» przyjętą zo­
stała dnia dzisiejszego przez rząa z za gwarantowa­
niem procentów, i jutro przekazaną będzie do 
użytku publicznego.

Madeira, 4 stycznia. Parowiec „Windsor 
Castle“ przywiózł wiadomość, że okręty „Coquette“, 
„Campagne“. „Veraicon“, „Emile“, „Marie“, „No­
vabella“, „James Gibson“ i Westernstar“ zatonęły 
skutkiem gwałtownćj burzy w pobliżu East-Lon- 
don. Z załogi uratowano wszystkich oprócz je­
dnego majtka. Okręt „Transvaal“ rozbił się w po­
bliżu Port Natal. Z okrętem zatonęła cała jego 
załoga z wyjątkiem kapitana. Tamże rozbił się 
inny okręt płynący z Australii z ładunkiem mąki. 
Załoga okrętu tego uratowaną została.

Paryż, 5 stycznia. Agence Havas spo­
dziewa się wkrótce nowego orędzia marszałka 
Mac Mahona do Zgromadzenia narodowego, w któ- 
rćm marszałek zapewne wypowie swe zdanie co 
do praw konstytucyjnych. Doniesienia o zmianie 
gabinetu uważa Agence Havas chwilowo przy­
najmniej za bezzasadne. — Książę Decazes był 
wczoraj z wizytą u króla Alfonsa, który, jak sły­
chać, jutro ma ztąd wyjechać do Marsylii, dokąd 
dziś już 3 fregaty pancerne po niego przybyć mają.

Bern, 5 stycznia. Tutejszy pełnomocnik 
hiszpański, hrabiego Almina, oznajmił urzędownie 
prezydentowi Związku o wyniesieniu księcia Al­
fonsa na tron i o utworzeniu nowego gabinetu.

Paryż, fi stycznia. Wczorajsze przedsta­
wienie inaurguracyjne w nowym gmachu opery od­
było się stósownie do programu; znajdowali się 
na nićm członkowie ciała dyplomatycznego i wszy­
scy wyżsi dostojnicy państwowi. Również i król 
Alfons „hiszpański był na nićm obecnym.

Ateny, 6 stycznia. W izbie poselskićj nie 
można jeszcze ciągle stanowić żadnych uchwał, 
ponieważ dotąd nie przybywa na posiedzenia pra­
wem przepisana liczba posłów; jest tylko 92 po­
słów należących do stronnictwa rządowego, obe­
cnych. Koniec sesyi oczekiwany jest w końcu bie­
żącego miesiąca.

bardzo był do twarzy. Następnie odśpiewała ««dziwa, 78 
lat licząca, lecz zawsze żwawa jeszeze Wirginia Dejazet, 
śliczną piosnką Berangera „Lisette,* która wznieciła mię- 
dzy obecnymi prawdziwy uragan oklasków. Ostatnia 
sztuka Le piano de Berthe odegrana została 
z wielką gracyą przćz panią Ratazzi i p Geoffroy i dała 
sposobność podziwiania pierwszśj jako aktorki, ’ śpiewa» 
czki i fortepianistki. Międzyakty zapełniały popisy zna­
nego ze zes/.łoroćznych koncertów w Krakowie skrzypka 
p. Retneny i deklamaeya p. Rousseil, która z wielką siłą 
i namaszczeniem wypowiedziała rzewny wiersz pani Rat» 
tazzi p. t. „Żłóbek.“ Obie młode panie Badia, krewne 
gospodyni <iomu, odśpiewały w końcu kilka piosnek gen» 
dolierskich Gordiggianiego. Przedstawienie to nadzwy» 
ezajnie ożywione trwało do godziny IJ-j zrana i przynio­
sło bardzo dla ubogich korzystny rezultat. Po przedsta» 
wieniu nastąpiła wieczerza. Komisarzami przedstawienia 
byli jenerałowie: Barrai, Wolff, Blanchard, margr, Guisti* 
niani, Molinari, znany pisarz Arsène Houssaye, major 
Rattazzi, de Saly i Napoleon Wyse.

* W Londynie bawi obecnie, jak donoszą dzien­
niki tamtejsze, młody Pers, jeden ze „słotój młodzieży“ 
teharańskiój, nazwiskiem Mahomet Mirża, który niedawno 
był, bohaterem Btrasznśj przygody, godnój zaiste bajek 
z „Tysiąea i jednej nocy.“ Pewnego dnia przychwycony 
on został w ogrodach haremu jednego z dygnitarzy per­
skich w Szirazie, który stósownii do ustaw krajowych 
skazał go na śmierć „w worku.“ Osobliwszą tą karą 
stanowią procedury godne uwagi przyrodników. ‘ Deli­
kwenta zaszywają żywcem do worka wraz z wężsm, 
kogutem i kotem, a po upływie godziny wór ze wszyst- 
kiém, co zawiera, wrzucają do wody. Wąż oczywiście 
jest niebezpiecznym towarzyszem, Mahomet Mirża przeto, 
któremu powiodło się ukryć przy sobie kindżał, przede- 
wszystkiém, jàk tylko go zaszyto, sprzątnął tego towa­
rzysza, poezém zarżnął koguta i kota. Następnie przez 
godzinę, która mu jeszcze pozostawała, dla zbał mącenia 
straży wieziennéj naśladował pianie koguta i miauczenie 
kota, co musiało być oddane z łudzącą prawdą, gdyż nie 
domyślający sią podstępu strażnie/,' gdy nadszedł czas, 
ponieśli wór nad rzekę i wrzucili do wody. Wtedy nasz 
Don Juan perski za pomocą kindialu wydobył się pod 
wodą z woru i podpłynąwszy na drugi brzeg rzeki, pod 
gradem strzałów swych wrogów stanął szczęśliwie na 
lądzie. Obecnie przyjechawszy przez Paryż do Londynu, 
zamierza osiąść tam stale.

* Kradzież en gros. W Tomiku okradziono dnia 
14 z. m. kasę filii banku rosyjskiego. Szkoda wynosi 
340,000 rubli. Sprawców kradzieży dotychczas nie wy­
kryto

Wv&onwaBiia praw
l<oésoie»l» t o-polity^osKiiy oli.

* Ks. Ruszczyński, proboszcz w Do­
brzycy, odebrał od p. Massenbacha w sprawie 
niezłożonych rachunków takie samo pismo jak inni 
i ego dekanalni współbracia. Ponieważ to patro­
nat prywatny, rachunki złożone zostaną nie p. Mas- 
senbaehowi, lecz patronowi miejscowemu.

PRZYBYLI DO POZNANIA.
Poznań 7 stycznia.

BAZAR. Jackowski z Pomarzanowic, Piątkowski z No­
życ«/na, Orłowski z żoną z Pleszewa.

HOTEL POD CZARNYM ORŁEM. Baranowski z Gwia« 
zdowa, Zawadzki z Gwiazdowa, Karpiński z Po­
krzywnicy, Skrzydlewski z Piotrowa, Skrzydlewski 
z Sólęcina, Janiszewski z Ostrowitego, Kalkowski 
z Gostynia, Smieśniewicz z brody.

STERNA HOTEL EUROPEJSKI. Budziszewski z Ostro­
witego.

HOTEL PARYSKI, Szulczewski z Borownik, Saskowski 
z Padniewa, Zuromki i Lisiecki z Król. Pol., Sała- 
moński z Stutgardu.

DONIESIENIA LITERACKIE
* Radziwllllana. Podczas kongresu archeologlcz 

»ego w Kiiowie, znalazłszy poparcie kilku ludzi, powziął 
profesor petersburgskiego Uniwersytetu I w e r s e n za­
miar wydania pod tytułem „Radziwilliana“ 173 portretów 
Radziwiłłów, których miedzioryty są w jego posiadaniu. 
Do portretów ma być dołączony bardzo krótki tekst ła­
ciński, który znajduje się przy jedynym odbitym dawniój . 
egzemplarzu, przechowywanym w Kijowie. Publikarya 
to ważna, zwłaszcza dla malarzy i historyków. Każdy 
większy księgozbiór a zapewne i niejedna rodzina, spo­
krewniona z przemożnym domem książąt Radziwiłłów, 
zechee nabyć tę publikacją. Cena egzemplarza 25 rs. 
Ponieważ jednak p. Iwersen ograniczy się odbiciem tylko 
zamówionój liczby egzemp., przeto osoby, któreby życzyły 
nabyć to dzieło, rcczą się zgłosić zawczasu do księgarni 
Celsa Lewickiego, na Krakowskićm Przedmieściu No. 
410 ze swemi żądaniami. Radziwilliana mają wyjść 
w ciągu roku 1875 — a nawet wp:erwszój jego połowie.

(G » z. Polska)
* Bartnik postępowy. Pod tym tytułem wychodzi 

we Lwowie od stycznia 1875 roku począwszy, dwuty­
godnik objętości arkusza w 8ce, poświęcony pszczeini- 
ctwu i ogrodownictwn, z rycinami w razie potrzeby pod 
re akcyą profesora wszechnicy lwowskićj dra Ciesiel 
skiego Roczna przedpłata ż przesyłką wynosi 1 złr. 
50 cent.

* Przewodnika naukowego i literackiego zeszyt Ina
styczeń 1875 wyszedł i zawiera: Wewnętrzny ustrój 
w pierwotnój Polsce, przez dr. Antoniego Małeckiego.— 
Proce, Radziejowskiego, przez dr. Ludwika Kubalę. — ; 
Przeszłoroezny dziennik lwowski, przez hr. Maurycego 
Dzieduszyckiego. — Stanisław August, w Grodnie, przez 
doktora Antoniego J ... — Konr id Wallenrod w poezyi 
a w dziejach, przez A. Prochaskę.— Podróż do Włoch. 
Pamiętnik nie wydany Stanisława z Kunowy Oświęcima, 
przez K Kanteckiego. — Zapiski krytyczne. ' (

* Ziemianina numer 1 wyszedł z druku i zawiera: 
Dwudziestopięcioletnie wydawnictwo Ziemianina. - Rzut 
oka na ubiegły rok 1874. — O spółkach rólniczych. — 
Wpływ uprawy łubinu aa rozwój gospodarstwa. — Wia­
domości rólnicze: Drogość mięsa — Recenzya. — 1 
Zużytkowanie pierza kur. — Alkohol w chlebie. — Fa- 
brykacya kamieni wapienno-piaskowych Maść prze- , 
ciwko odgniciu ogona. — Mleczność shorthorndk. — Na­
wóz pod len, — Wiadomości handlowe. — Jarmarki. — i 
'I owarzyst« a rólnicze. — Ogłoszenia.

I E X. O
Poznańskie 3’|, pet. listy zastawne 97,50 placen., 

poznańskie 4 pt. nowe listy zast 93,80 płc., poznańskie 
listv rentowe 96,25 płac., pozn. prowinc, akcye bankowe 
108,50 płc., pozn. 5 pt. prowinc. obligacje — płac., 
pozn. 5 pet. obligaoye powiatowe ICO,50 płac., pozn, 
5 pet. obłigacye melioraoyi Obry 99,25 plac., poznańskie 
4’ , pet obłigacye powiatowe 98. 5 płac., pozn. 4 pot ohli- 
gacye miejskie II emis. — plac., poznańskie 5pct. obli­
gacje miijskie — płac, pruskie 314 pet- oblig. długu 
państwa 90,25 płc., prnska 4 pet. pożyczka państwa 100 
płicono, pruska 4’. pet. ukonsolid. pożyczka 105,31 płc., 
pruska 3 \ pet. pożyczka prom. 131,25 płc.. polskie 4 pet. 
listy likwidacyjne 68,59 plac., akcye górnoszląskiój ko­
lei żel. Lit. A. 164 5Ó plac., akcye górn, szląskiój kolei 
żelazu. Lit. E. — płacono, akcye stałe starogardzko»po- 
znańsk. kolei żel. 100,50 pic., akcye marchijsko-pozn. kolei 
żelaz. 31, — płac., banknoty zagraniczne 99,80 płac, ro­
syjskie banknoty 94,50 płc., Ostdeutschebank 77,50 płc. 
Prodnktenbank —- ż.;d.r W —hslcrbunk — płac., Kwi« 
lecki, Potocki i Sp . — plac

Zyto: (pr. 20 • *'ut.), <xy po wiedziano — centn. 
cena wypowiedz. 151,50 na stycz.'151,50 stycz.-luty 152,— 
luty-marz. 151,60 m„ marzec-kwiec. 151,50 na., na wiosnę, 
151,— m kw.-maj 151,—

Okowita: (z beczką! (pr. — litrów -------
Tralles.) W'powiedziano 25,000 litrów , cena wypowiedz. 
53,— stycz. 53,2 —53,10 m.. na luty 54,— m , ma­
rzec 54,90 marek, kwieć. 55,50 mrk., maj 56,80 mr. 
czerwiec 57,80 mr., kwjee-maj —,— marek.

W miejscu okowita (bez beczki) —,— marek. — 
kwieć, maj — marek ple.

ROZMAITOŚCI.
* W Paryżu odbyło się dnia 28 zna. w s>ilonaeh 

pani Rattazzi, krewnéj cesarza Napoleona III, przedstawić» 
nic nakorzyść żłóbka św. Józefa z współdziałaniem pani 
Dejazet. i innych najznakomitszych artystów i artystek 
paryskich. Pani Ratazzi zamieszkuje wspaniały pałac 
d’Aquila w aleiUhrich (dawniéj Avenue de l’imper« trice). 
Salony jćj są najpiękniejsze i najgustowniejszę w j?ąryżu. 
Pierwszy mały salon recepcyjny przyozdobiorty jest obra- 
za mi Rubensa i innych sławnych malarzy i marpiurowęmi j 
statuami wszystkich członków rodziny Bonapartów. Ztam» i 
tąd wchodzi się do sali balowéj, ktôréj jedna część za- i 
mienioną została na scenę, podczas gdy samą sali prze» 
znaczoną bjła dla widzów. Z salą tą, przystrojoną wen- [ 
dno malowidła en relief, łączy się wspaniały ogród zimo» 
wy pełen palm, który służył za foyer. Okoiłó za­
pełniła się sala licznie zaproszoną publicznoicią, wśród 
którći znajdował się książę d’Aumale, wszyscy w Paryżu 
mieszkający członkowie rodziny Bo nap sitów i inne zna­
komitości towarzystwa paryskiego. O 9 rozpoczęło się 
przedstawienie. Pierwsza sztuka pod tyt.¡Quand on 
n’a i m e p lu s t r o p, l’o n aime plus assez, jest 
urocza bluetta, ułożona przez panią Ratazzi i odegra« 
na przez nią i p. Scalisi z wielką werwą i wśród po» 
wszechnych oklasków równię dla autorki, jak dla akto» 
rów. Pani Batami wyglàdàla zachwycająco, a brylanto« 
wy jéj naszyjnik nie małe robił wrażenie. W drugiój 
sztuce: U n è ode d’Horace wystąpiła pani Ratazzi 
w rzymskim, mocno dekoltowanym kostiumie, który jój

Ceny niemlepi osłów
na targach zamiejsoowyoh.

Wrocław, 6 stycznia.
Na giełdzie. (Urzędowe sprawozdanie.)
Wypowiedziano: — cent, żyta, 1000 centn.owsa

— cent, oleju rzepiow., — centnarów rzepiu, 15,000 
litrów okowity.

Koniczyna, czerwoi a, stale, pośled. 37—40 
średnia 42— 44, pięk. 46—47,50 wvbor. 49—50,50.

Koniczyna, biała, dobry pop., pośled. 42—48 
średnia 51—57, piękna 62—65, wyborowa 68—72.

Zyto: słabiej, za 1000 kil. na npłynione wy­
powiedzenia — na styczeń 153 żąd. stycz.-lnty —pł. 
i żąd., kw.-maj 48.50 pł. maj-czerwiec — pł. — żąd.

Owies: za 1000 kilogram, na styez. 165— płac, 
żąd., — płacono, nw.-maj 168,— marek żąd., — płac, 
maj i czerw. — m. pł

Pszenica per 1000 kil. 189 m. żąd. kwiec.-maj 
186 mr. żąd., — w sobotę 187 płc. maj-czerw. — żąd.
— płc.

Jęczmień per 1000 kil, 174 m. żąd.
Rzep per !000 kil 252 żad.
Ol ć j rzep i o wyr bez oo. w miejscu 52,50 m. pł. 

żąd., za upłynione wypowiedzenia —, na styczeń 
i stycz.-luty 51,50 marek żąd. — pł., lutyjmaczec 52 żąd.
— płac., kwiec.-maj 54,25 mr. żąd, — płc. maj-czer.
55.50 jżąd.

Okowita: m. zmian., za 100 litrów w miejscu
53.50 m. żąd., 52,50 pł., za ubiegłe wypowiedzenia — 
mr. płc.. w koń. —, styczeń — żąd., —płc., styczeń - luty 
54,—pł. luty-marzec — pł. - żąd., kwiec.»maj 56,— pł. 
w końcu — mr. pł. — żąd.

Wrocławska
Ocenienie k«misvi 

poiicyjnój
Pszenica Biała nowa 

„ żółta nowa
Zyto nowe 
Jęczmień nowy 
Owies stary 
Owies nowy 
Groch

100 kil. netto 
Ocenienia izby

handloWŚj
Rzep
Rzepik zimowy 

„ latowy'
Lnica
Sternie lniane

cena targowa, 6 stycznia, 
piękne średnie pośledni» 

mr. fn. mr.fn. mr.fn.
20 10 19 — 17 —
18 80 17 80 16 50
16 30 15 60 15 —
17 20 16 20 14 80

17 80
21 50 
piękne

mr.fn. 
24 76 
23 75 
23 75
22 75 
26 75

16 89
20 50 
średnie

mr. tn. 
23 75
21 75 
21 75 
21 25 
25 25

16 -
18 50 

poślednie

mr.fn.
21 26
19 25 
19 25 
19 25 
23 75 .
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W ylosowania.
Wykaz wygranych

I klasy 151 królewsko-pruskiój loteryi klasowej.
(Tylko wygrane wyżój 60 marek są w nawiasach.) 

Berlin, dnia 6 stycznia.
Przy rozpoczętym dziś ciągnieniu 

następujące numera:
9 17 60 65 (120) 68 75 119 211 48 70 494 574 81 

638 40 51 69 704 (90) 14 809 901 41. — 1026 90 
158 65 276 306 32 410 70 97 651 94 719 24 77 90 841 
(90) 49 92. — 2139 246 346 70 409 632 59 79 802 956.
— 3024 59 72 110 234 86 325 41 44 58 61 72 77 406 57 
502 8 47 76 759 68 805 60 93 949 61 79 93. — 4016 20 
21 62 94 100 52 79 232 (150) 309 15 73 84 410 603 64 
727 815 912 45 83 98. — 5086 (120) 123 207 99 308 71 
(90) 482 (180) 662 93 748 (90) 54 (90) 811 (90) 25 31 43.
— 6009 135 (90) 44 46 204 80 93 314 29 33 78 469 73
533 43 64 69 618 71 730,838 985 — 7012 152 92 237
321 36 69 90 428 524 27 42 48 614 26 701 30 50 99 810 
914. — 8033 61 73 132 (120) 207 52 96 311 15 32 43 70 
90 96 475 90 524 71 99 755 70 815 921 80 83. - 9028 
129 36 43 82 86 285 97 331 42 410 725 921 35 (180).

10005 (90) 63 104 18 23 48 326 406 32 41 512 50 
648 60 748 49 57 849 (120) 97 996. — 11017 44 119 37
322 96 484 519 31 42 67 701 66 (3600) 803 8 904 28 30
36 40 53. — 12032 47 68 131 (120) 49 254 (180) 59 334
67 91 488 (150) 575 634 60 62 717 41 73 86 89 (150) 829
84 925 68 85. — 13053 54 185 217 49 395 413 (90) 26
50 (90) 54 72 527 601 29 708 20 857 59 61 (90) 903. —
14123 (120) 31 45 64 69 92 200 76 489 96 555 77 610 80 
713 801 907 39 4: 48 — 15029 (90) 227 91 (90) 302 42S
(180) 518 22 (150) 76 655 756 64 92 946 77. — 16072 76
90 (90) 101 37 (120) 39 73 (120) 79 204 30 314 (120) 96
410 562 651 95 (90) 702 842 65 86 924 84. — 17012
(210) 17 56 187 235 36 53 84 303 90 113 23 70 530 45
(90) 600 4 93 (120) 729 50 (90) 87 839. — 18012 84 96
115 27 48 63 229 32 68 75 355 490 521 699 707 48 813
14 902 9 27 59. — 19105 57 94 208 (150) 83 332 48 435
53 592 675 80 767 91 996.

20015 31 51 57 (120) 125 (90) 266 362 415
54 64 80 721 61 92 95 809 (90) 952. — 212S0 95 
510 99 600 801 9 18 23 87 998. — 22009 50 52
15 79 223 53 70 338 76 (120) 86 442 53 (90) 676 
(159) 851 921 79. — 23117 23 (3600) 41 212 27 
35 507 33 (120) 645 85 744 810 929. — 24170 93 
244 302 ;1 403 5 31 61 (150) 95 604 722 81 (120) 818
37 66. — 25036 85 114 (90) 218 47 81 96 359 475
553 83S 73. — 26018 (120) 28 (90) 108 19 93 254 69
539 609 746 (90) £07 77 91 928 65 92 (120). — 27043
86 125 83 (90) 224 25 (90) 95 359 76 98 521 57 75
87 634 784 898 944 (90). — 28042 94 107 28 29 70
217 64 91 93 422 507 29 39 (180) 89 666 94 737 80 
95 809 35 93 914 25 46 52. — 29003 11 67 (90) 79 138 
61 235 57 334 55 77 (90) 479 524 660 712 71 801 38 (90) 
73 92 900 19 56 59 68.

30063 190 226 67 (90) 339 81 653 62 81 756 65 
89 866 927. — 31013 40 141 51 86 (90) 284 342 68 
610 16 65 709 (150) 842 950 (90). — 32057 82 111 
375 (90) 409 543 640 59 (120) 85 983 (90). — 33035 
43 157 90 259 (300) 73 329 39 49 59 69 423 32 54 64 
78 511 18 (90) 25 53 647 (120) 54 92 766 807 28 38 
931 36 47 (90) 60 63 91 63. — 34018 30 (90) 44 148 223 
33 (90) 86 332 (90) 47 431 80 86 93 534 (120) 47 691 
750 60 63 (120) 96 800 (90) 41 53 98 912’22 54 69 78.
— 35125 231 91 92 863 400 65 96 502 4 18 45 58 61

98 607 (90) 15 25 756 818 32 918 28 (150) 29.
36116 35 83 262 (90) 67 78 414 (90) 79 504 47 76 

656 79 745 78 829 74 84 930 62. — 37019; 90 98 265 
344 (90) 85 454 90 510 24 (120) .48 61 633 35 53 723 
28 34 (90) 817 952 78. — 38021 23 49 (150) 114 20 62 
92 285 91 300 1 (90) 20 (90) 422 34 88 (90) 93 549 68 
643 45 70 73 84 7,1 17 32 (120) 40 56 79 (120) 840 92 
953 (90) 55 (90' 39013 16 33 36 (180) 94 (90) 141
91 (90) 93 225 31, -A7 63 67 87 89 501 41 
87 95 882 934.

wylosowano

a

647
375
112
791
409

¡3 714

’ 40166 82 23 £47 321 25 77 99 409 44 (120) 557 65
604 27 724 (90) 28 64 70 856 942 95. — ^17 98 122
(90) 63 229 56 492 (120) 509 32 53 58 641 (bo) 98 (120) 
708 31 48 57 78 (150) 900 2 46 48 62 65 87. - 42173

: 96 222 37 313 64 408 29 (90) 70 83 577 97 761 872 927
76 77. — 43057 64 162 69 224 25 64 314 79 470 79 (120)
93 519 (90) 632 92 784 826 911 31 43 87 (90). — 44013
21 162 99 (90) 472 98 631 (90) 78 802 5 14 91 982. —

; 45013 95 274 309 415 522 24 71 72 83 91 99 664 (90) 86 
! 712 8?6 62 85 90 92 952. — 46026 32 63 (90) 165 91 93
; 278 303 (90) 41 (150) 60 485 536 58 75 620 (90) 57 96 726
! 34 803 21. — 47046 72 137 44 2o4 96 99 567 93 ('50) 96
! 618 31 69 91 700 52 60 809 21 938. — 48022 73 108 87
! 295 355 406 51 572 81 93 751 60 818 38 82 962 84. — 
! 49134 72 (300) 84 256 95 330 417 28 47 96 512 22 698 
! 702 8 66 835 42 975
| 50037 60 80 (90) 143 72 319 25 92 416 21 36 (90) 37

88 532 (90) 39 650 (120) 804 7 900 8 66. — 51016 68 148 
231 329 44 500 55 634 86 789 818 964. — 52029 57 (9Q)
74 (180) 117 222 80 (90) 86 90 92 325 32 83 (120) 408 86
540 (120) 53 609 41 73 750 82 818 963 97. — 53099 172
76 312 51 77 436 72 91 594 622 712 17 830 67. — 54052
(90) 112 69 (180) 91 248 66 395 421 86 537 721 38 39 40
(120) 70 803 12 983 97. — 55183 255 325 53 76 85 413
63 89 501 28 (90) 37 (150) 73 79 736 (180) 45 93 855 76
$8 957 (1500) 76 (90). — 56270 518 25 32 48 52 74 667
718 60 966. — 57093 145 87 255 327 69 75 455 96 557 
93 (300) 627 43 45 902 13 75. - 58076 159 67 (120) 221
75 409 545 686 773 894 911 83. - 59046 ¡58 85 138
54 74 295 408 514 16 (90) 684 742 97 825 941 59 (90
77 ^60,205 22 301 8 409 55 63 581 653 (150) 74 99 76» 

862 905 27 71. — 61,003 69 118 21 245 301 51 65 (1501 
420 38 42 67 (90) 74 682 711 56 (805 35 928 — 62,018 
57 73 193 333 450 37 64 96 533 (90) 635 63 850 56 (150) 
982 85. — 63,001 29 45 179 236 99 338 8 >, 473 88 513
55 95 607 66 94 719 23 50 76 845 85. — 64,012 48 109
47 67 75 81 84 204 346 69 93 406 16 82 95 624 64 (90) 
67 704 826 48 911 (210) 21 85. — 65,030 (120) 58 67 91 
118 28 42 215 42 (90) 43 76 303 12 29 76 89 439 40 516 
602 23 32 50 64 7.>1 (120) 67 818 49 74 (150) 905 57 73 
88 94. — 66,012 28 41 (90) 98 (9000) 105 42 246 83 311 
20 401 23 30 36 55 (90) 530 46 72 85 617 44 (3600) 66 
79 (120) 725 (90) 36 48 (90) 7ź 975. — 67,018 35 66 91 
114 20 230 42 55 81 (1500) 485 93 504 61 607 10 11 21 
27 31 83 98 749 84 875 87 904 90 93 (120). — 68,083 186 
91 261 319 27 95 99 442 56 97 528 48 56 72 (90) 636 41
69 (90) 83 707 23 27 57 69 830 38 900 (120) 25 26. —
69,007 33 118 207 (90) 10 (120) 24 44 93 313 29 43 78
414 42 74 94 562 602 54 63 77 (90) 760 82 94 850 52 82
915 44 79.

70,070 (90) 253 55 899 666 75 (150) 721 48 871 91
93 (90) 932 (90) 59 65 77. — 71,036 144 62 270 369 96 
476 500 14 29 97 631 (180) 60 65 704 32 49 86 814 928 
54. — 72,002 23 64 126 89 209 10 31 33 69 89 98 (9<i) 
305 8 27 93 413 17 20 32 43 (90) 506 10 40 (120) 80 600 
47 51 83 828 73 86 917 94 (120). — 73,016 (90) 78 110
64 84 204 25 6L 321 434 89 540 73 96 605 16 31 738 
844 (90) 936. — 74,012 38 153 (90) 61 203 26 63 375 579 
608 38 718 857 66 913 57. — 75,005 93 102 (210) 56 315 
37 63 75 78 (90) 413 (150) 51 68 70 95 577 86 614 (90) 
52 833 904. — 76,030 67 109 47 59 65 219 31 (57) 68 76 
81 339 404 (90) 19 28 35 57 65 5,2 99 (90) 616 73 807 
951. — 77,011 1422 56 96 105 71 269 90 316 28 85 502 
15 57 62 84 614 33 67 97 708 14 (150) 44 853 (180) 96‘. 
78,019 20 104 (90) 31 78 91 206 (90) 82 376 79 520 23 77 
718 45 (90) 59 8S3 88 906. — 79,116 25 78 80 217 323
56 7' 402 41 (90) 67 624 (90) 98 708 64 845 81 94 992.

80,056 98 158 266 309 (50) 32 38 68 (90) 401 6
22 31 50 59 66 78 97 533 42 69 623 40 41 92 844 930 
75 96. — «1,086 107 13 42 56 215 64 82 86 87 310 39 
442 90 94 503 (150) 5 65 612 (120) 26 56 782 (90) 802 
968 (1500) 98. - 82,002 15 28 164 (90) 79 200 395 412 
60 (15000) 531 37 51 95 97 640 47 740 41 43 60 86
(90) 826 993 94 (90) 95 96. — 83,024 25 8 i 116 70
216 45 81 (210) 325 (90) 521 46 628 37 59 78 705 14 
30 836 912 92. — 84,002 4 13 29 38 (90) 71 91 146
(90) 316 37 56 70 441 (150) 49 69 (90) 535 85 92 669
(150) 74 85 87 93 743 809 39 44 48 68 919- - 85,063

140 53 64 336 12 (90) 32 37 60 559 682 753 72 94 
807 73 920 (120) 59 (120). — 86,024 53 105 63 256 75 
309 3b 66 83 451 50 (120) 553 613 66 (1500) 87 711 
(90) 35 57 804 24 S5 (150) 45 67 83 87 989 94. — 87,0' ¡0 
42 92 (90) 169 94 330 53 92 400 22 91 519 22 52 
(90) 59 (90, 602 32 744 (180) 94 817 33 63 9'4. — 
88,018 34 48 61 99 (90) 145 244 95 97 350 (90) 64 94 
422 45 49 92 533 99 677 91 7;,6 57 851 62. — 89086 
136 295 378 (120) 93 554 57 631 80 91 733 74 98 841 
t!48 99.

90,008 24 47 89 101 48 68 92 217 (120) 51 63 91
97 312 38 409 32 50 70 90 98 525 58 71 612 17 19
69 78 (90) 85 720 57 58 (901 71 839 56 58 67 912 27 
44 69 75. 91,003 16 (90) 166 (150) 76 211 49 81 85
341 43 48 (90) 67 5)5 21 38 56 77 (90) 89 617 66 708
(90) 56 64 836 42 973 83. — 92,024 37 33 139 294 
(180) 99 316 47 410 32 75 (150) 77 577 82 88 610 
12 771 96 870 73 92 908 11 90. — 93,061 71 114 17 
210 53 84 337 54 402 565 92 730 833 998. — 94,032 49 
159 77 224 26 55 511 (120) 12 21 655 775 77 801 922 2) 
(90) 45 85 (120).

Wszystkim chorym sita i zdro­
wie bez medycyny i lekarstw

przez pokarm, leczący:

REVALESCIERE
Od «8 lat żadna choroba nie oparła 

się temu przyjemnemu pokarmowi zdro­
wia i okazuje się tenże skutecznym przy dorosłych 
i dzieciach bez medycyny i bez kosztów przy wszelkich 
cierpieniach żołądkowych, nerwowych, piersiowych, płu 
cowych, wątrobianych, przy gruczołach, flegmie, cierpie­
niach oddechowych, pęcherzowych, nerkowych tuberku- 
lozach, suchotach, astmie, kaszlu, niestrawności, zatwar­
dzeniu, dyaryi, bezsenności, słabości, hemoroidach, pu­
chlinie, febrze, zawrocie głowy, biciu krwi do głowy 
szumie w uszach, mdłościach i womitach nawet podczas 
ciężarnośei, diabetes, melancholii, opadaniu z ciała, reu 
matyzmie, pedogrze, błędnicy; również jako pokarm dla 
dzieci zaraz od urodzenia lepszą jest od mleka mamki. 
— Wyciąg z 80,000 poświadczeń'o wyzdrowieniach z cho­
rób, na które żadna medycyna nie pomogła, pomiędzy 
któremi znajdują się świadectwa profesora doktora Wnr- 
zer, p. F. W.„Beneke, etatowego profesora medycyny przy 
uniwersytecie w Marburgu, radzcy medycznego doktora 
Angelstein, doktora Shoreland, doktora Campbell, prof. 
dr. Dćdó, dr. tire, hrabiny Castlestuart, margrabiny de 
Breban i wielu innych wysoko postawionych osób, przed 
syła się na żądanie franco.
Skrócony wyciąg « 80,000 certyfikatów

Certyfikat radzcy medycznego doktora Wurzer 
Bonn, ld lipca 1852. Revalesciére du Barry zastępuje 
we wielu przypadkach wszelkie lekarstwa. Używać jéj 
można z pomyślnym skutkiem przy wszelkich rozwolnię» 
nach i biegunkach, przy chorobach w» kanałach mokrzo- 
wych, chorobach nerkowych itd., przy kamieniach, przy 
zapalnych lub chorobliwych rozdrażnieniach rurki mo- 
krzowój, zatwardzeniach, przy chorobliwych kurczeniach 
się nerek i pęcherza, hemoroidach pęcherzowych itd. — 
Z nadzwyczajnym skutkiem używa się tego rzeczywiście 
nieocenionego środka nie tylko przy' chorobach gardło­
wych i piersiowych, ale także przy suchotach płucow. ch 
i gardlaaych. (L. Ś.) Bud. Wurzer, radzca meny y 
i członek kilku uczonych Towarzystw.

No. 80,416. Pan F. W. Beneke, profesor uniwer­
sytetu w Marburgu, w Tygodniku klinicznym berlińskim 
z dnia 8 kwietnia 1872 mówi: Nigdy nie zapomnękseż 
utrzymanie przy życiu jednego z mych dzieci, tak zwa- 
nój „Revalenta Arábica“ (Revalesciére) zawdzięczam 
Czteromiesięczne to dziecko cierpiało na zupełne wychu 
dnienie i ciągłe womity, które żadnym środkoł lekarskim 
ustąpić nie chciały. Revalesciére w sześć u t.godniach

No. 64,210. Markiza Brehan wylezona zo tata 
?, 71etniego cierpienia wątroby, bezseności, drżenia 
członków, wychudnienia i hypochondryi.

No. 75,877. Floryan Böller, c. k. intendent z Gros- 
wardein, z kataru płucowego i krtani oddechowój, za­
wrotu głowy i ścienienia tdersi.

No. 75,970. P. Gabriel Teschner, słuchacz w wyż 
szćj szkole handlowój w Wiedniu, z rozpaczliwego cier­
pienia piersiowego i rozstrojenia nerwowego.

No. 65715. Panna de Mont znieś niestrawniści 
bezsenności i wychudnienia.

No. 75,428. Baron Sigmo z sparaliżowania iJle- 
oiego rąk i nóg.

Bevaleseióre jest cztery razy pożywniejsza od mię 
sa i oszczędza przy dorosłych i dzieciach 50 rtzy cenę 
jakąby wydać trzeba za inne środki i pokarmy.

Sprowadzać można przez Du Barry i Sp. w Berli­
nie. W. 28 —‘29 pasaża (galerya cesarska) i 163 — 164 
ulica Fryderykowska i u wielu dobrych aptekarzy, han­
dlarzy drogeryjnych, speceryjnych i łakoci w całym 
kraju. (1918)
W Poznaniu i A. Pfuhl, Czerwona Apteka; Krug <fe

Pabrieius, Ryszard Fischer.
„ Bydgoszczy: S, Hirschberg, Firma: Jul. Sehott- 

laender.
„ Gdańsku: Karól Schnarcke, J. G. Amort.
„ Katowicach t Jul. Zeleśnik.
„ Opolu: Teodor Konietzko.
,, SSaelborzu: Józef Tąnke.
„ Rawiczu: J. Mroczkowski.
„ Toruniu: Hugon Claass.

Telegrafii giełdowy Kuryera Pc- 
asnteńsklego.

Berlin dnia 7 stycznia 1874" (Kursa końcowe )
Not. 5

Nadreńs, koi. 128 
Kol. Min. koł. 121 
Lütt. Limburg 16 40 
Szwaj bk.weks 21 71 
March, koić). 32 
Ans. ak. kred 413 50 
dito banknoty 182 25 
Berlbankweks 52 
Wrocł. Discon 86 25

130 Ostd. Bank. 78
125 25 ditoProd Bank. 10

16 30 Pozn Wechselt, 1
23 80 Akcye Tolusa —
34 Dormun. Unia 30%

415 Immobilien 89%
182 65 Siidenö. ll’I,
52 25 Laurahütte 134%
86 25

ot 5
Berlinjdnia 7 stycznia 1874.

Pszenica słabo
Styczeń 
Ii w Maj 

Zyto; wyżej 
Styczeń 
Kw Maj 
Maj Czer

Olej rzep wyżśj 
Styczeń 
Kw Maj 
Maj Czer 

Okowita słabiej 
w miejscu 
Styczeń 
Kw Maj 
Czer Lip 

Owies 
Styczeń

190 S

156 -
150 50 
148 50

54 50 
( 0 50 
57 30

54 60
55 60
57 50
58 80

175

190 50

155 50 
150 50 
148 50

54 — 
56 10
56 75

54 40
55 80
57 80 
59 25

175
(Szczecin dnia 7 stycznia 

Not 5

"csEie-.Ssassss.?

Nabożeństwo żałobne za spokój duszy ś. p.

Leokadyi z Sczanieckich 
Morawskiój

odbędsie się w Ociążu 11 I>. mi. o godzinie 
10 z rana. Następnie spuszczenie zwłok do grobu 
familijnego tamże. O czóm zawiadamia krewnych 
i licznych przyjaciół zmarłój (30)

Wauda z Ponińssich Morawska.

doprowadzała je do zdrowia.

Walne zebranie Towarzy­
stwa Naukowej Pomocy I. K.
M. powiatu Wrzesińskiego od­
będzie się we Wrase^ni 
dnia 12 stycznia o godzinie 
10 w hotelu p. Paprzyc- 
kiego, na które uprzejmie 
członków zaprasza (26)

Komitet powiatowy.

'Sab Bazarowa.
W pontedzlaleh ¡dnia ł lu­
tego 1875 o godz. S wieczorem

KONCERT
dany przez (28)

J

¡Walne Zebranie
i Towarzystwa Przemysłowego w 
i Poznaniu odbędzie się w po- 
. niedziałek dnia 11 m. b. o 
{ godzinie 8 wie zorem. Na 
{ porządku dziennym prócz pun- 
, któw zwyczajnych: Obór nowój 
i dyrekcyi i zmiana §§ 19 i 6 
do 8 ustaw. (33)__ Pyrefeega._ __

Czterotygodniowy kurs dla 
panien wyższego stanu we 
wszelkich przedmiotach strojów 
udziela w łatwy sposóbi A. Hurcka,

ul. Nowa 2, 2 p. (19)

I

f
Dnia 4 stycznia zakończył w Rogal inic żywot 

doczesny ś. p.
Władysław Furman,

o czóm donoszą licznym jego przyjaciołom i znajo­
mym z żalem nad stratą męża pełnego zalet, poświę­
cenia, niezmordowanój pracy i nieskazitelnój uczciwości.

(29 J Lewandowski

Program poda Kuryar później.
Biletów na numerowane krzesła

po talarze dostać można w 
nadwornój h»łę»arnl i skła- 
dżie muzyhalłów

Ed. Bote & 6. Bock.
Cena przy haśle 1 tal, 1S sgr.

Pszenica wyżćj
Kw Maj 
Maj Czer 

Żyto stale 
Styczeń 
Kw Maj 
Na Jesień 

Olój rzepi stale

191 50
192 50

157 - 
150 - 
147 50

(¡ot

192 50 
194 ‘

154 50 
(49 50 
148 50

Not. 5
76 50 
13 50 

12

30 50 
89" 70 
18 50 

130 71

(Kursa końcowe.)
Not 5

Wypow żyta —

aBw okow —
ły

Galicyany 1 9 
Pr pap państ 91 
Poz 4%lis zast. 94 
Poz list rent 96 
Kolćj Państw 543 
Lombardy 225 
Aus losy 1860 111 
Włochy 67
Amerykany 98 
Turki 42
7% prRumuń 34 
Pol lik lis za 69 

R syjs bknot 282 
Sr b. ren austr 68

40

50
20000

109 60
91 - 
93 80 
96 60 

547 50 
226 — 
112 —
67 60 
98 50 
42 80 
35 20 
69 40

282 40
68 90

1874. (Kursa końcowe.] 
Not

51 25Stycteń 
Kw Maj 
Na Jesień 

Okowita stale 
w mlejs 
Styczéú 
Kw Maj 
Czer Lip

54

54 30
55 25
58 60
59 70

51 25
53 50

54 40
55
58
59
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Fabryka bielizny
Skład

ylócien, stolwizw 1 wyrobów na poSclal
Towary Male

►—i OO 
OO O 
-<ł OO 
bO •

dawniój
AUTTOWI SCHMIDT

Poznań, Rynek 63
poleca kompletne (25)

wyprawy
w najrzetelniejszym towarze po najtańszych cenach.

t
En jjfiros.
Eu

Petrolejowe
Maspiiy

do gotowania __
najnowszej konstrukcyi wraz z należącemi do nich naczy-

” X S. J. Anerbach.
Cenniki i rysunki przesyłam na żądanie.

Od 1 kwietnia poszukuje się 
osoby dla panienek 
początlinj^cycb

Szczegolmój język francuzki 
będzie uwzględniony. Fran­
kowane zgłoszenia prosi się 
przesłać pod adresem Wnój 
PonlrtskiĆJ, Komorni­
ki per Swarzędz. (31)

20 sztut
mtadockinego tucznego 
bydła stoi w Dominium

Gseluśdii (24)
pod Kobylinem na sprzedaż.

LX3 rn
LL.U E ■ ti * r:r

Italmit Pal Moi

mogący chłopców przysposobić do
wszysthlch hlas glmnanyni; 
mych, życzy sobie zsraz przyjąć 
miejsce nauczyciela domowego.

Bliższych szczegółów łaskawie udżieli 
Wny. prof. Dr. Wehrlng, Wrocław, 
Klosterstr. 82. (27).

Niniejszćm podaję do publicznej 
wiadomości, iż za mego męża Win- 
eentrgoíukowsklego żadnych 
długów nie płacę. (34)

Emilia Eukowska.

Kilka baranów
za tanią cenę jest do na­
bycia w Źrenicy pod 
Środą. (32)

Dnia 13 1»
odbędzie się

Heytacya w Czerniejewie
w lokalu p. Pierańskiego na drzewo opałowe 
SUChe, jako to:

20 metrów grabowego szczepowego, (28)
100 „ olszowego „
50 „ brzozowego „

300 „ pieńków dębowych i sosnowych,’
100 kupek gałęzi,
40 sztuk dębiny pc-rządkowój,

brzeziny „ zdatnćj na blochy, 
drągów brzozowych,
budulcu sosnowego grabego.

Zarząd leśny.

III,

40
50
50

Makładam LndwJjWa Gi ysltra, — Cscionkami Ltsd«ik» Meiihneto w Pcsmaniu.
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